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25. Posiedzenie sejmowe, 
(wieczorne), 


Lwów 20 lipea. (Korosp. Czasu). 

Wieczorne posiedzenie zagaił marszałek o go- 
dzinie 5 min. 45. Przed przystąpieniem do po- 
raądku dsiennego, odpowiada komisarz rządowy ne 
interpelacyę p. Romanowiesa w sprawie pisytrzy- 
mania dwóch zbiegów ronyjskieh na greniey 
w Podwołoezyskach, iż zarządzone zostało ślódz- 
two, którego rezultsty dotychózas nie tą wiado: 
me, m od których zależeć będzie, jakie kroki 
przedsięweźmie rząd w oola zapobieżenia w przy- 
asłości wypadkom podobnym. W każdym rasie 
Izba może przyjąć xapewnienie, że jak w spra- 
wie w mowie będącój żandarmerya i władze mioj- 
sewe obowiązki swe spełniły, tak i wyższe wła- 
dze spełnią swój obowiązek. 

Z porządku dziennego następuje sprawozdanie 
komisyi kultury krajowój w przedmiosio utwo- 
raonia kurałoryi dla spraw przemysłu domowego 
i drobnego, tudsież utworzenia nowych szkół dla 
podniesienia tego przemysłu. 

Sprawozdawes p. Gross, uwolniony od czytania 
obszernego sprawozdania, przedkłada wnioski ko- 
misyf. 

"1. Sejm przyjmuje do wiadomości sprswozda- 
nie Wydziału krajowego 0 dokonanem utworze- 
niu kuratoryi dla spraw rękodsielniezych, oraz 
przemysłu domowego i drobnego. 

2. Sejm zatwierdza przedstawiony przem Wy- 
dział krajowy statut tejże kuratoryi, z wyjątkiem 
8 12, który ma brzmieć jak nastgpujs: „Obo- 
wiązki sekretsrza, niemnićj czynności manipula- 
eyjne kuratoryi, pełnią urzędniey wyznaczeni 
przez Wydsi:ł krejowy na wnicsek kuratoryj. O 
ieh wynagrodzeniu stanowi Wydział krajowy.* 

8. Sejm udziela Wydziałowi krajowemu x fun- 
duszów krajowych kredyta w roeznój sumie po 
złr. 500 na lata 1880 i 1881 na cele zakłsdania 
szkół przemysłowych, tudzież popierania rękodziel- 
nietwa i przemysłu domowego, i zezwala, aby 
każdy z tychże kredytów płynnym był przez dwa 
po sobie następujące lata. 

4. Sejm znosi uchwałę x dnia 16 października 
1878, przyznejąeą warunkowo Towerzsystwu Ta- 
trsańskiemu od roku 1879 poesąwszy, rzez 5 
Jat na utrzymanie szkoły snyeerskićj w Zakopa- 
nem roczny zasiłek w kwoele złr. 600 i upowa- 
żnia Wydział krajowy: ; 

a) aby. po stwierdzeniu przez kuratoryę nale- 
żytego stenu, szkoły snyeerskićj w Zakopane m 
wypłacił Towarzystwu Tstrzańskiemu sumę złr. 
620 jako niepobraną w lstseh 1879 i 1880 ro- 
szatę tegoż zasiłku ; 

b) aby w latach następnych 1881, 1882, 1883 
wypłacał jedną połowe wspomnionego zasiłku 
w roeznój sumie złr. 300 Towarzystwu Tatrzań- 
skiemu na pokrycie kosztów utrzymania szkoły 
snyserstwa. w Zakopanem, jeżeli kuratorya dla 
spraw przemysłu domowego stan tejże szkoły za 
odpowiedni uma, drugą zaś połowę zarządowi 
szkoły snyeorstwa w Zakopanem, jeżeli rząd 
przyzna Wydziałowi krzjowemu prawo do udzia- 
ła w snrządsie szkoły, wykonywać się mająco 


' albo bezpośrednio albo za kośrednietwem organu, 


przez Wydział krajowy wskazanego. 

5. Sejm wyznacza na pokrycie kosutów zało- 
żenia szkoły dla przemysłu psarnearskiego we 
Lwowie jednorazowy zasiłek „do wysckości złr. 
3600, a ra ntrzymanie tój szkoły roezny zasiłek 
w kwocie sir. 2000 na lat pięć, poezawszy od 
r. 1881 i upoważnia Wydział krejowy do wypła- 
eenia zasiłków powyższych pod wsrunkiem, że 
Wydzisłowi krajowemu prxysnanema hędsie pra- 
wo „udzialu w zarządzie szkól, wykonywać się 
mają66 albo bezpośrednio alb» za pośrednietwem 
kuratoryi dla spraw przemysłu domowego i dro- 
bnego. Wydatki te wokryte będą x funduszów 
przeznaczonych w budżetach fuudussu: krajowego 
w latneh 18801 1881 na eskoły rękodzielnieze i 
popieranie przemysła domowego. 


ają się, lecz bywzją niszczone. 


waględem udzielenia x funduszu krajowego po” 


6. Sejm upoważnia Wydsiał krajowy do za- 
wareią umowy x panem Leonardem -Msreonim; 
profesorem sukoły politechniznój we Lwowie, 


życzki bexprogentowój w kwocie str. 5000 ma 
przedsiębiorstwo wyrobów z alabastzu w Brzozdo - 


wcach powiecie Bobreekim pod warunkiem, że.p.|£ 
Marsoni pożyczkę tę sabezpieszy według wyma- |. 
zobowiąże pig spłacić |. 


gań Wydziału krajowego i zob: 
takową w ośmiu równych rataeh rocznych, po- 
óxąwszy od trzeeiego roku po wypłacie. W kon- 
trakt. ten msją wejść również takie : warunki, 


żność xarobku i wykształeenia się w, sztueę rzeŹ>, 
biarskićj. Na pokrycie wydatku tógo otwiera się 
Wydziałowi krajowemu kredyt dodatkowy na rok 
1880 do wysokości złr. 5000.“ 3 

W dyskunyi ogólnój zabiera głos p. Chrsa- 
now ski, dla swrócania uwagi Izby na kierunek 
właściwy, w którym postępować powinna praes 
mająca na osla podniesienie przemysłu domowe- 
go, i podnosi w przemówieniu bardzo ważną a 
zaniedbaną obsenie gałąź tego przemysłu. tj. wy- 
robu płótna. Ludność rolniesa w okolieach gór- 
skich, gdzie dłażuza pora wimowa odrywa mie- 
uskańeów od prae około roli, oddawała się temu 
przemysłowi, a wyroby górali, których można by- 
ło widsieć krążących po Krekowie, przewyższały 
wprawdzie nie eo do ełenkości i białeści, leez 60 
do trwałości i dobroei o wiele płótna xagraniez- 
ne. Obeenie przemysł ten drobny upadł, z powo- 
du, iż nie mógł wytrzymać konkureneyi x rozwi- 
niętemi dziś na wielką skalę fabrykami, gdzie xa- 
stosowano lepszy sposób włóczenia i bielenia przę- 
dzy, i przędzalnie ręczna uastąpiono mesh nios- 
nemi. Mimo te, mniema mówes, iż przemysł ten 
dźwignąóby można, i wskazuje na postępowanie 
rządu pruskiego w analogicznym wypadku zanie- 
ehanria wyrobu płócien w P usiech, który to prze- 
mysłdawniój rozpowszechniony tam w olbrzymiek 
rozmiarach stanowił wielkie jedyne bogactwo lx- 
du niektórych okolie. Otóż rząd ten nie ograni- 
ozal się na założeniu jednój fabryki, któraby ten 
przemysł uprawiała, leez przedewszystkiem do- 
starezał ludności lepszych narzędzi i środków, a 
nadto starał się sprowadzić przemysł ten na to- 
ry wskazane doświadezeniem i odpowiednie wy- 
magsaniom czasu. 
mysłowi temu charakteru przemysła domowego 
Mówea sądzi, żei u nas w sposób podobny s ko- 
rzyścią dla kraja postąpióby można. Rolnika na- 
szego „produkt 
i konopie prawie nie nie kosztuje, czas długich 
gimowych wieezorów i nocy zbywa mu, więs eho- 
dzi tylko o zaopatrzenie go 'w ulópszonenarze- 
dzia. W końeu sadzi mówca, że wyroby takie 
znajdywałyby w kraju znaczny odbyt. Z tych 
względów ezyni p. Okrsanowszi wniosek nastę- 
pajeey: 

„Wysoki sejm uchwalić raczy: „Sejm wzywa 
Wydział krajowy, aby zwrócił uwagę swoją w eelu 
podniesienia bardzo ważnej a zaniedbanej dziś 
gałęzi przemysłu domowego, t. j. na domowy wy- 
rób płótna po wsiach i odpowiednie wnioski przed- 
Ton na przyszłej sesyi sejmowej.“ 

_P. Polanowski podnosi ustęp z sprawozda- 
nia komisyi, który brzmi: „Ubolewać wypada, że 
sprawa urządzenia szkcły garncarstwa wo Lwo- 
wie dotąd ze strony rady gminnej tegoż miasta 
odwłoki doznaje.“ Mowea zastrzegając się, by u- 
wagi jego krytyezne nieprzypisał kto nieżyezli- 
wości dla Rady miasta Lwowa, stwierdza fakta, 
iż w inieyatywie około podniesienia przemysłu 
Radę tego miasta wyprzedziły nietylko Rada m. 
Krakowa, ale i rady gminne lieznych miast mniej- 
szych. I tak między innemi wskazuje mówea, że 
Tarnopol, dzięki inicystywie swej reprezentacyi 
gminnej, jest już dziś miastem handlowem, po- 
siada składy sbożowe — Lwów niem nie jest, i 
niema nadziei, by stał się niem w bliskiej przy- 
szłości. 

Zażalenia te p. Polańowskiego wywołały ze 
strony>p. Romanowiesa dłuższą replikę w o- 
bronie Rady gminnej miasta Lwowa. Równie jak 
sejm, tak i Rads miejska" m. Lwowa zastanawia 
się dokładnie nad każdym krokiem, który wy- 


i ofi . 
haek, SĄ fundusz miejski ma łożyć, będzie 


nopolu wyjaśnia mowea, że powstiły one. tam 


j} , ; ; é -|z inieystyw 
któreby zabespieenyły go i raj ep keau voli$ w kontrakt z kuneami sagrani- 


eznymi. Gdyby przed lwowską Radą miejską sta- 


spółkę i A 
łaby odmówiła. Dalej wskszuja mowea, że istnieja 


nińskiego w. Kołomyi, który według zdania mowey 
wyrabia dalóke lepsze garnki aniżeli specyslni 
nanózyciele garnesrstwa z zagraniey. 


garnearza. wydobyć 60 rychlej sekret wypalania i 
polewania garnków, 
bezdzietny, mógłby wraz z 
wypalania garnków zejść x tego świata. 


wnioski komisyi 


Mimo to nie odebrano tam prze-| Í l varúskiog 
—. rac że oznaczenie kwoty w. tej wysokości 


potrzebny do wyrobu płótna, len| 


ieh poszynionych w ogólnej rozprawie o prze- 
myśle tkackim, i wnosi odszytaną tamże rezolucyę. 


nosi, że kuratorya zajmuje się takiemi szkołami. 


rezoluoyą p. Chrzenowskiego, gdyż pojmuje en 
ja w ten sposób, aby przez nauszenie ulepszo- 
mych sposobów tkactwa, 
lepszych przyrządów, umożliwić rozwój takiego 
w całem słowa znaczeniu - domowego :przemysłu. 


piąty. 


Wodziekiego eo do niejasności oznaczenia, w jaki 
sposób wydatki, do których zalicza się roexny 
zasiłek 2,000 zir. dany na lat pięć, pokryte być 
mają w ratach na lata 1880 i 1881, zmienione 


pieniężnych i baezy na to, ezy insty- 


dla miasta pożytkiem, i czy reprezen- 


Mowey ehołxi o to, aby od wspomnianego 


bo garnearz już bardzo stary, 
tajemanieą znakomitego 


Sprawozdawca p. Qross: 


st zbyteezne, albowiem manipulasyjne czynności 


'P. Ohrzanowski, nawiąsująo do uwag swo- 


P. Wereszczyński popiera takową ipod- 


Sprawozdawea oświadeza się także xa 


jakoteż dostarezanie 


(W głosowaniu przyjęto ten wniosek jako punkt 
Następny punkt, wskutek uwag p. Henryka 


na  proposycyę sprawozdawey o tyle, że w.trze- 
eim wiersza od dsłu po słowach „wydatki to“ 
dodano wyrazy „w latach 1880 r. 1881* a w-przed- 
ostatnim wierszu zamiast „w latach 1880 i 1881 
postawiono „w tych latach“. 

Ostatni ustęp przyjęto bos zmiany. 3 

Z porządku dziennego następuje sprawozdanie 
komisyi prawniezej o wniosku p. Oshrymowisza 
względem utworzenia sąda powiatowego w Bo- 
rysławiu. 

Komisya wnosi: 

Wniosek posła Oshrymowieza o wezwanie rsg- 
du, by jak najspieszniej utworzył w Botysławiu 
dla tamtejszej i okolicznej ludnośsi Sąd powia- 


towy, udziela się Wydziałowi krajowemu z pole-| 
śei, która w pobliżu Borysławia są położone, a 
byözu s4 


Sadu powiatowego w Borysławiu usprowadzió się 

jmającego przyłączonomi 

Borysławia papa i han O Paian żə3 w 
4 


Istarosone zostaną odpowiodnie budynki na umia- 
lsezonie kaneelaryi onegoż i aresata, a sprawo- 
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G. L. Dauba 


eehisma; ażeby właściwą drogą zażądał od Rad 
gmainnych i obszarów dworskich tych maiejseowo- 


obsenie do okręgu Sądu powiatowego w Droho- 
weielone, oświadezenie: 6zyli to jest 
zgodnem x ieh interesem, ażeby x okrygu Sądu 
nowiatowógo w Drohobysżu wyłączonemi, a do 
zostały, od gminy zaś 


razie zaprowadzenis tamże Sądu powiatowego do- 


zdanie i wnioski "swoje nad wnioskiem posła 


Oshrymowieza na następnej sonyi sejmowej Wys. |d j 


Ssimowi przedłożył. ` 
Po krótkiom przemówieniu p. Oshrymowieza 
nrzyjęto wniosek komisyi x tym dodatkiem, że 


Wydział krajowy ma jeszoze sądu i starostwa |, 


w Drohobyezu zspytać © opinię. 

Następujący ż porządku próliminarz folwarku 
w Dublanach na rok 1881 przyjęto bez dysku- 
syi. Doshody folwarku preliminuje komisya bu- 


dżetowa w wysokości 9610 słr., a wydatki w kwo- | 


eio 10,460 xfr. Zostaje niedobór w kwocie 850 
sir. do pokrycia x funduszu krajowego. 

Ostatni punkt porządkń dziennego jest: sprawo- 
zdanie komisyi budżetowej o pokryeiu niedobo- 


rów fundussu krajowego i uposażeniu fandnszu bu-| 


dowy gmachu sejmowego. 

Komisya' wnosi : 

1) Na pokrycie niedoboru x lat 1877, 1878 i 
1879, tudsież -na uposażenia funduszu budowy 


gmachu sejmowego sumę 109,785 słr., upoważnia | 


się Wydsiał krajowy do zasiągnienia na skryst 
dłuśny pożyezki aż do wysokości złr. 600,000, 
w przeciągu najdłużej lst 30 ratami umorzyć się 
mającej i zapisać bezpieczeństwo tej pożyoski, 
na hipotece gmachu sejmowego (realności L. 717, 
we Lwowie. ` 

| 2) O ile pożyczka hipoteczna nie wyrówna su- 
mie potrzebnej na eele oznaczone w ustępie 1, 
gaciągnie Wydsi:ł krajowy pożyszkę 5-proeento- 
wą dla fanduszu krajowego od funduszu pożyczki 
krajowej z r. 1873, 55.3) 
| 8) Sumy potrzebne na raty pożyczki hipote- 
znej i na prowizye od sumy oznaczonej w ustę- 
pie 2, wstawiać będzie Wydsiał krajowy do ka- 
żdoroeznego budżetu funduszu krajowego. ` : 
| 4) Po przeprowadzeniu tej operaeyi finansowej 
mają być obligaceye indemnizacyjae w imiennej 
rartości jednego miliona złotych reńskieh, wzięte 
Ea od Rządu, temuż niozwłoeznie zwró- 
gone. r F ; f 

| Wszystkie wnioski komisyi przyjęto bes dys- 
kusyi. ? 
(Ponieważ: porządek dzienny wyózerpany został, 
przeto zamknął marszałek posiedzenie o godzi- 
nie 7 ma. 10. w i 

. Następne posiedzenie jutro we środę o godzi- 
nie 10 rano. 


26te Posiedzenie Sejmowe. 
. Lwów 21 lipes. 1880. 


Początek posiedzenia o/godr. 10 min. 40. Mar- 
sząłek oznajmia, że protokół 24 posiedzenia przy- 
jety bez zarautu. P. Hausner usprawiedliwia swą 
nieobecność stanem zdrowia. ! 

Z wniesionych petycyj podnosimy następujące: 
Oddziału Baszaczo-Czortkowsko-Zzloszezyckiego 
Towarzystwa gospod., gain Nowosiółka, Tousto- 
bab, Konowy, Markowy, -Zawadówki, o Bohatkow- 
eo, obszaru dworakiego Kobło-stare, Wołeza dol- 
ne, Hołosko, Okuniany, Odaje, Słobudki, Czsrno- 
łośse, Homiankówka, Markowse, Lsekio, Bret- 
kowce, Olesya, Targowiea, 
Mszanie, Strzelbiee, Wydziału pow. w Złoczowie, 
właśsieieli obszarów dworskich pow. Rudki; Wy- 
działu pow. w Rudkach i Wydsiału pow. w Rze- 
szowie, Wszystkie w sprawie dzielenia gruntów 
włościańskich, oddziału Bobreckiego i Bnezasko - 
Czortkowsko - Zaleszezyckiego w sprawie fabry- 
kasyi i sprzedaży róli. di 

W sprawie stojącego na porządku dziennym 


Kslince, Topolniea | 


wniosku p. Tyszkewskiego o:ograniczenie pobaru 
myta drogowego wnosi wnioskodawca, aby przed- 
miot ten traktowano jako nagły i w drugim esy- 
taniu przekazano Wydsiałowi krajowsmu d» zba- 
dania i zdania sprawy na najbliższej sesyi, 69 też 


Isba uchwaliła. A 


morgów postwisk i s prawa propinasyi w tychże 
7; gminach. - BET tę reati] 
We wrześniu: r. 1876 doniósł do Wydziała 
krajowego Wydział powiatowy nawotarski, ż6 
w zarządzie dóbr: ezarnodunajeckieh nie prowa- 
dzą się. księgi rachuskowe, że lasy gminne- sg 
zniszezonę,,,a.dalsza iah egzysteneya zagrożona, 
że administracya zaprowadziła napowrót i utray- 
muje zniesione słażebnietwa lasowe, i wypowiada 
|nakoniee zdanie, że jedynie przaz odebranie za- 
rządu gminom i ustanowienie niexawisłego od nieh 
administratora, możó być majątek zakładowy gmin 
od ruiny; ochroniony. ; 

Wydział krajowy odpowiedział, że sprawa na- 
leży w pierwszej instaneyi do Wydzisła powiato- 
Iwego, i poleca mu, ażeby w myśl ustaw zaraądsił, 
leo xa potrzebne w tej mierze uzna. 3 
| W ponownysh dochodzeniach Wydsiat powia« 
towy wydał w kwietniu 1878 orzeczenie, moeg 
|którego odebrał gminom zarząd gminnym ma- 
jątkiem. $g i 
| Przeciw temu zarządzeniu wniosły gminy © 
sierpnia 1878 rekura, do Wydziały krajowego. 

Wydział krajowy w 3 dni później wydał de- 
cysyę, że gdy.ze. sprawozdania, Wydziału powia- 
towego nie można nabrać tak jasnego wyobraża- 
nia o. stosunkach, iżby x: wWazelką gotowością 
wniesione rekursa rozstrzygnąć można, tudzież 
dla roxpoznania,, oby zarządzić” wypadało dla 
nehronienia gmin od ruiny majątku zakładowego, 
należy. wysłać delegata, ażeby rozpatrzył się w 
stogunkach na. miejseu i zlikwidował:kasę gminną 
i majątek zbiorowy. W tym eola Wydział kraj. 
wysłał konoopistę dr. Artura Wiktora do Czar- 
nego Danajsa x odpowiednią instrukeyą. 
| oDelegat Wydziału krajowego, stosownie do'po- 
wyższego. polecenia, badał na miejsen stosunki 
adminietraeyi i stanu majątku gminnsgo, ” lustro- 


wał, szkontrował kasy gminne i kasy pożycskowe, 


Ji przedłożył w.ezerweu 1879 r. Wydziałowi kra- 


jowemu ;sprawozdanie, w .którem jednak komisya 
petycyjna rozpatrzyć się nie mogła, gdyż spra- 
wozdanie to z większą 'exęścią aktów sprawy do- 
trezących, znajduje: się obecnie, z powodu rokur- 
su gmin”przesiw orzeczeniu Wydziału krajowego, 
w ministerstwie spraw wewnętzznych. $! 

Na podstawie dochodzeń przez własną 'komisyę 
przeprowadzonych, rozstrzygnął Wydział krajowy 
orzeczeniem z.d. 31 maros 1880 r. sprawę me- 
rytoryesnie. EJ 
| Z motywów tego orzeczenia wynika, że admi- 
nistraceya majątku gminnego: była nieprawidłowo 
sprawowana, gdyż zarząd składał się z kolegium, 
do którego wchodziło 7 wójtów i 14 pełnosoeni- 
ków, po dwóch z każdej gminy, niewybieralnysh 
atoli przez Rady, laes tylko przez zwierzehności 
gminne, zarząd ten nie składał Radom gminnym 
rachunków z administraeyi, nie: układano budża- 
tów ani zamknięć rachunkowych, nie troszezono 
się aniro przepisy ustawy gminnej, ani leśnej itd. 

Oprócz tego: wynika z aktów i = informacyj 
zasiągniętych bezpośrednio od ezłonka Wydziału. 
krajowego ref.renta tej sprawy, ża komisya wy- 
kryła w kasie gminnej brak jakoby przeszło złr. 
1600, oraz, że kasy pożyczkowe popadły w au- 
zełną deuworganizacyę. 

Na podstawie powyższych, za udowod"ione prsy- 


|sętych okoliezności, zawyrokował Wydział kra- 


jowy, 60 następuje: 


Część literacko-artystyczną. 
Czerwony klasztor w Pieninach. 


(Dokończenie), 
TV. 


Nie było jednak błogosławieństwa Bożego na 
tych „pokartuzyańskich majątkach !). Ten, który je 
podejściem zabrał, proboszcz spiski, biskup cza- 
nadzki a później waradyński, Bornemiassa zostając 
w ustąwieznych kłopotach pieniężnych, część tych 
dóbr sprzedał, część zastawił, część inni rozdra- 


1) Analecta II. 194. 

Podobny był los innych klasztorów. na Spiżu. 
I tak 1564 upadło probostwo bożogrobców, Cano- 
nici Sepulchri, Dominici Hierosolimitani, u nas, Mie- 
chowitami zwanych we. wsi Landek, która pierwia- 
stkowo należała do, dóbr polskich Miechowitów. 
Koło 1315 r. założył tam probostwo wygnany od 
Łokietka, Henryk probosz Miechowski, nadali je 
dobrami znany nam już magister „Kokoss i brat 
jego Rikolf, Za rządu dwóch proboszczów Wincen- 
tego i Mateusza od 1559—1564 dobra tego pro- 
bostwa. zostały rozdrapane przez możnych — bożo- 
grobey też rozwolnieli w regule, wreszcie 1593 r. 
otrzymawszy pozwolenie od kardynała Jędrzeja Ba- 
torego jeneralnego proboszcza Miechowitów, sprze- 
dali resztki swych dóbr rodzinie Horwatów z Pa- 
loczy. (Analecta IM. 144 —151). Inny klasztor, 
Opactwo Cystersów w Sczavnyk (Szczawniku) zało- 
żone przez Karolomana króla węg. 1222 r. uposa- 
żone oprócz lasów, winnic, młynów i t. d., fześciu 


pali. Zdaje się, że archiwum kaąpitulne nie zostało, 


w nim wcale umieszczone. Następca Ferdynanda 
Maksymilian II, żywiący pewne sympatye da pro- 
testantów, nie robił sobie szkrupułu w szafunkn 
dóbr pozakonnych, zabierał na skarb państwa i 
nadawał: je w miarę potrzeby, bądź to, aby jednać 
sobie stronników, bądź też jako zastaw za poży- 
czone sumy świeckim paniętom. To też już w 5 lat 
po donacyi Ferdynandowej, r. 1568 widzimy „do- 
bra. Czerwonego klasztoru w rękach hrabiów Ka- 
spra i Jędrzeja Magosci i zostają n nich. przez 
lat 20. W r.:1588 dzierży :je przez lat 16 Zy- 
gmunt Rakoczy, poczem wracają znów do rodziny 
hrabiów Magosci, ale tylko. na lat 5. Od r. 1609— 
1612 dzierży te dobra Stefan Tekóly. Nie udało 


wsiami, nadane zostało przez króla Jana Zapolię, 
Hieronimowi Laskiemu 1539. Ostatni opat szczawni- 
cki umarł 1542. Syn Hieronima Albrecht, Laski 
sprzedał to opactwo hrabiemu spiskiemu Stanisławo- 
wi Turzo 1564 r. za 7,420 złr. Przeszło ono potem 
do rodziny Tókóly, a wskutek buntu ; Zygmunta 
Tókólego zabrał je fiskus. Dopiero; 1688 arcyb. 
strygoński . Jerzy. Széchényi, : wykupił te; dobra za 
60,000 -złr, i obrócił je na. fundacyą kolegium Je- 
zuiekiego w Erlau (Collegium Soc. Jesu Agriense). 
Analecta..151—162.- Inny: jeszcze:; klasztor Krzyża- 
ków. (Hospitium_ Ordinis Cruciferorum) Św. Anto- 
niego w Darocz: czyli Drawecz, założony 1288 r. 
już. 1534 tak zubożał, że nie był: w stanie, żywić 
ani: kapłanów,. ani ubogich. „Zagarnął bowiem do- 
bra „klasztorne najprzód starosta spiski Rahy, po- 
tem -zaś madał. te dobra cesarz Ferdynand na 
prośby Hieronima. Łaskiego. Melchiorowi Tłuk, któ- 
ry się odtąd Draweczkim nazywać począł. (Ana- 
lecta 168—172.) 


mi się odszukać bliższych powodów tych chwilo- 
wych donacyj. Maciej II ledwo. został cesarzem, 
pożycza od barona Jerzego Horwath z Paloczy 
sumę 35,000 złr., a w zastaw za tę sumę daje 
mu Czerwony klasztor. z dobrami, który znów 1625 
za pozwoleniem cesarskiem wykupuje Paweł Ra- 
koczy. de Felsó- Vadas i odtąd dobra. te pozo- 
stają w rodzinie Rakoczych, dopokąd je Elżbieta 
z Rakoczych hrabina Erdódy nie sprzedała bisku- 
powi nitryjskiemu, kanclerzowi węgierskiemu: Wła- 
dysławowi Matthyassowskiemu z Markusfalva za 
gumę 30,000 złr. d. 3 maja 1699 r. |... A 

Trzeba przyznać, że.rodzina. Rakoczych dbałą 
była -o porządne utrzymanie Czerwonego klasztoru; 
który jej służył czasami za rezydencyą, a.zawsze 
za obronną forteczkę. Dowodzą tego napisy: o któ- 


rych wspomniemy niżej. Właściwem zamiarem ki- |. 


skupa. Matthyassowskiego. było : oddać, Czerwony 


klasztor pierwotnym. jego właścicielom, ale. „gdy | 
00., Kartnzi z przyjęciem ofiary. się. nie spieszyli, 


zawezwał biskup .QO.. Kamedułów, do. zakonu 
Kartnzów najbardziej zbliżonnych. Pierwsi OQ. Pau: 
lini przybyli z Włoch 7), fondator. objawił życzenie, 
aby tylko przyjmowano krajowców : Czytamy „bo- 
wiem; w, punkcie ,9 aktu. fundacyjnego „tę .chara- 
kterygtyczną klazulę. „Posiadam, w hrabstwie spiz 
skiem klasztor niegdyś kartuzy, który z rąk 


1) Pierwszym przeorem kamedulskim był O.. Jan 
Morelli — przybył w. towarzystwie. O, Emeryka Szil- 
leszy, rodowitego węgra. Następca Jana, Krzysztof 
Urmeęńy uzyskał od węgierskiego rządu zatwierdze- 
mie fundacyi zapłaciwszy, taksę 150 złr. 
z 00. Kartuzami toczyły się od 1711 roku, dopo- 
kąd 1720r. reskryptem |cesarza Karola „VI osta- 


tecznie niezostały zerwane, (Z zapisków p. Zarewicża). 


Układy, 


świeckich za 30,000 złr. wykupiłem. Ten więc 
klasztor ze wszystkiemi: dobrami i naukowemi do- 
kumentami leguje 00. Kamedułom, ażeby w nim 
według „swej reguły Bogu służyli, „a za grzeszną 
duszę moję codziennie przynajmniej jedną mszą św. 
odprawiali. Ażeby zaś ustalili: się w nim tem bez- 
pieczniej, niechaj przyjmują do swego grona tylko 
synów ojczyzny (Węgrow), którzy i większą wzię- 
tość u ludu mieć będą i troskliwiej dobrami klą- 
sztornemi. się zajmą !).“ Io) 

Zanim r::1711 00. Kamednli: klasztor w posiadanie 


s 5) Analecta IN —193. 


ukończoną została 1756, mad oknem bowiem od 
klasztoru od strony wsi Haligocz: czytamy napis: 
Aędificatum „anno 1505. Restauratum. Anno 1756. 
wybudowany. 1505,. odnowiony 1756 r. A ten 
nowo: przekształecny Czerwony klasztor „tak nam 
opisuje kamedulski kronikarz Amicus. „Czerwony 
klasztor, położony. w. hrabstwie 'spiskiem nie da- 
leko od.Polski i, Karpat, własność: dawniej Kar- 
tuzów teraz Kamedułów, otoczony dokoła murem, 
z prawem „wybierania, cła, nadanem od cesarza 
Leopolda i przez urząd hrąbski ogłoszonem. Dwoma 


|kwadratami wchodzi się do eremu, w środku pra- 


wie. wznosi się ku wschodowi-kościół, wielki i na- 
dobny „z.dosyć „obszerną. zakrystyą; po prawej 
stronie zakrystyi pozostały miejsca cztęrech ołta: 
rzyków bogznych,. jak, to-zwyczej; u, Kartnzów.; na 
przeciw „zakrystyi „bardzo piękna kaplica. Z trzech 


{stron klasztoru płyną trzy rzeki rybne, największa 


nazywa się Dunajec„jw którym się łowią łososie, 
forele; szczupaki, węgorze, i. inne ryby; „z czwar- 
tej strony „prowadzi królewska „droga. (regia via) 
dó Polski..Klasztor otoczony dwiema górami, za 
tymi ciągną się na wszystkię. strony świata. pasma 
gór „innych poroste, staremi-dębami,. bukami, lipa- 
mi i innem drzewem. Ziemia, nawet dobrze upra- 
wioną,, wydaje tylko drobną. pszenicę, , inne. zboża 
|rodzi dobrze. W. najbliższych, górach, które nie są 
ani przykre, ani spadzistę,.mnogo dzikiego zwie- 
rza, Miejsce to wreszcie „oddalone jest. od miast 
i ludzkiego towarzystwa.“ zł 
~ Na ezemże się. ta restauracya Częrwonego. kla- 
sztoru zagadzała ?, Pobudowano; najpierw i między 
1711a 1730 rokiem, ,.domki.eremu, tak jak je dzi- 
siaj widzimy, te, bowiem, które zamieszkiwali Kar- 
tuzi, zostały przez świeckich posiadaczy do szczętu 
zniszczone. Równocześnie urządzono pierwszy dzie- 


1) Dobra Czarny Dunzjsć z przyległościami 
mają być uważane za wspólny majątek gmin, 
jako taki administrowane ifdoekody w myśl $ 67 
ust. gminnej używanó; 

2) odebrać gminom z powodu złego gospodar- 
stwa zarząd majątku wspólnego i zawiadywanie 
kasami pożyezkowemi na tak długo, dopóki pra- 
widłowa administraeya przez gminy nie będzie 
możsbną ; 
= 3) w wykonaniu postanowienia pod 2, ustano- 
= wić z ramienia Wydziału krajowego administra- 

tora w osobie p. Romana Niwiekiego do xarzą- 
„dzania tym majątkiem wspólnym i siedmioma ka- 
_pożyeskowemi ; 
„SZ fyanaezyć dla administratora tytułem wy- 
~ grodzenia roeanego 1,000 złr., na objazdy ryczałt 

_ roezny 200 złr., a na koszta przesiedlenia kwotę 
= jednorazową 100 złr. z dochodów tego admini- 

 Btrowanego msjątku opłacić się mających; 
~ 5) eydać załączoną instrukcyę służbową, cbo- 
= wiązująeą tego adusinistratora; 
= 6) polecić administratorowi pełnienie obowią- 
= zków przełożonego obszaru dworskiego; 

7) udać się e. k. Namiestnistwa, ażeby złożyło 
z urzędów wójtów; 
8) udać się do e. k. Namiestnietwa x wnioskiem, 

_ ażsby uznało wójtów na przeciąg lat trzech xa nio- 
_._ udolnych do piastowania posady członka zwierzeh- 

_ ności gminnej; 

9) uznać wymienicne ósoby odpowiedzialne in 
solidum ua szkodę wyrządzoną gminom jako wła- 
Śeieielom rzeczonego majątku gminnego; 

10) skazać osoby wymienione na poniesienie 
kosztów przeprowadzonego dochodzenia. 

C. k. Namiestnietws przychyliło się do uchwał 
Wydziału krajowego pod 7 i 8 wyrażonych, lees 
wysłało poprzednie własnego delegata w osobie 
komisarza lasowego p. Emila Hołowkiewieza dla 

zbadania gospodarki i stanu lasów evarnoduna- 

jeekieh, który też w tym przedmiocie obszerne i 
bardzo dokładne sprawozdanie przedłożył. 
` W sprawozdaniu tera delegat o. k. Namieetni- 
«bwa podnosi kilkakrotnie, że gospodarka lssowa 
jest niedołężnie i przestw prawidłom kultury la- 
dowej prowadzoną. 
` Przeciw orzeczenia Wydxiału krajowego zało- 
żyły gminy rekurs do e. k. Ministerstwa dla spraw 
wewnętrznych, który dotychexas rozstrzygnięty nie 
jest. Opróez powyższego rekursu, wniosły gminy 
Czarny Dunajee, Wróblówka, Podezerwone, Cho- 
ehołów, Ciehe, Dzianisz i Witów w tej sprawia 
za pośrednietwem posła Pławiekiego na dniu 28 
ozerwea b. r. petyeyę do Wysokiego Sejmu, w któ- 
rej remonstrują przestw motywom i zarządzeniom 
orzeczenia Wydziału krajowego z dnia 30 marea 
1880 r. 

Petycya powyższa podpisana przez sześciu peł- 
nomceników, którzy się wykazują pełnomoeni- 

 etwami od wszystkich gmin petycyonujących, w pra- 
wnej formie zexnanemi. 

Z uwagi, że Wydział krajowy działał w oboenej 
= . _ sprawis jako szmoistna władza administracyjna 

na zasadzie $ 98 ust gmin. i ustawy krajowej 

x 18 lutego 1875 i że Sejmowi, jako władzy pra- 

wodawczej nie przysłuża konepeteneya do roz- 

strzygamia zażaleń przeciw rosporządzeniom i roz- 
strsygnieniom władz wykonawezych, tedy komisya 
petyeyjna nie wchodziła w meritum sprawy i nie 
zajmowała sio badaniem, o ile rozporządzenie 

Wydziału krajowego w reskr. z 30 marea 1880 

zawarte, 60 do fakiu i eo do ustawy, są uzasa- 

dnione, lub nie. | 

Gdy jednak Sejmowi przysłuża prawo kontroli 

nad ezynnóściami Wydziału krajowego, przeto 

komisya petycyjna badała sposób, w jski ta spra- 
wa załstwioną była. 

|. "Według partykularzy w tej sprawie złożonych, 

trwała komisya od 23 sierpnia 1878 do 4 wrze- 

únia 1878, a następnie od 20 listopada 1878, do 

12 ezsrwea 1879 r. i 

‘ Delegat Wydziału krajowego przybrał sobie do 

czynności komisyjnych dwóch rzeczoznaweów la- 

sowyeh, pp. Effenbergera, leśniczego w obowiązku 

w skarbie ŻZakopiańskim, i Lazara, leśniezego 
_ gminy Nowotarskiej, delegata Wydziału Rady 
_" powiatowej, i sekretarza tegoż Wydziału, p. Ka- 
_ mińskiego, oraz do rachunków niejakiego p. Pa- 
z ay al 

Dyety i wynagrodzenia w tej sprawie wynosił 
3,740 sł 96 eent. aż 7 { 
~ Komisya petycyjna wyraża swe zdanie, że ko- 
 maisya Wydziału krajowego za długo trwała i sa 
wiele kosztowała, że niesłusznem byłoby satem 
- żądać od dziewięciu włościan, w ustępie 8 roz- 

porządzenia z dnia 30 marca 1880 poszezegól- 


 dziniec z”gospodarskiemi budynkami i mieszka- 
= niami, z których część jedna dzisiaj jeszeze jest 
zajęta przez rządcę dóbr poklasztorych. Zabrano 
 Bię następnie do zrestanrowania klasztornego gma- 
chu i powiększono takowy, służyć bowiem miał 
nietylko za schronienie czyli hospitium dla gości 
i pielgrzymów, ale i za szpital dla chorych, to też 
= wspaniale, jak na owe czasy urządzoną była 
= w niem apteka i sala dla chorych. W gmachu 
; tem znajdowały się okazałe komnaty dla wspól- 
mych zebrań zakonnej braci, jak n. p. sala ja- 
dalna, w której kilka razy do roku w święta wiel- 
kie wspólnie pożywano pokarm, a której piękne 
gotyckie wiązania po dzisiaj jeszcze ocalały. Nad 
główną bramą do drugiego dziedzińca i klasztoru 
_" położono napis E. ©. M. ©. to znaczy: Eremns 
_  Qonventus Montis Coronae, czyli pustelnią Góry 
~ koronnej, Wymalowano też poniżej na murze obraz 
ukrzyżowanego Zbawiciela, z napisem heksame- 
trowym u spodu: 
Christe resurgentem TLechnitz tuearis eremum, 
Sub Crucis ut signo felix sibi saecula vivat. 
Co znaczy: 
Chrystusie! dźwigającą się z ruin broń lechni- 
cką pustynię, aby pod znakiem krzyża szezęśliwa 
wieki przetrwała. 
Przystąpiono potem do odnowienia kościoła. 
_ Piękna ta w gotyckim stylu Świątynia dźwigniętą 
została między rokiem 1500 a 1506 r. z fundu- 
szów klasztornych za przeorstwa Szczepana TI, 
który korzystając z pobytu króla Olbrachta w Le- 
woczy i Podolineu 1499 uzyskał zatwierdzenie 
wszystkich dawnych przywilejów od królów pol- 
kich Czerwonemu klasztorowi nadanych. Nowi 
= właściciele sprowadziwszy z Włoch artystów prze- 
robili ołtarze i pomalowali kościół al fresco na 
modłę kamedalskich świątyń. W rok po odnowie- 
niu kościoła konsekrowano go powtórnie. Świadczy 
o tem czarno-marmurowa tablica, osadzona w Ścia- 
nie kościelnej pod chórem, na której czytamy. 
i Haec Ecclesia S. Antonii Abbatis Patrum Ca- 
ŻA maldulensium Montis Coronae a restauratione sua 
= anno sequenti 1747 die 8va 7bris consecrata fuit 


pujący wniosek: 
Wysoki Sojma raczy uchwalić: 


1) Koszta komisyi evarnodnnejeckiej, zarządzo- 
nej rozporządzeniem Wydsisłu krajowego x dnia 
6 sierpnia 1878, do których ponoszenia, według 
ustępu 10 orzeczenia Wydziału krajowego z d. 
30 marea 1880 zostali zasądzeni Wojtowie gmin 
ezernodunajeckish mają, być w całości do sumy 
3682 złr. 96 et. z funduszu krajowego bezzwro- 
tnie pokryte i w budżet wydatków na rok 1881 


wstawiene. 


2) Co do ustęsu petycyi o uchylenie admini- 
stracyi przez Wydział krajowy xaprowadzonej, 
odstępuje się powyższy punkt tej petycri Wy- 
działowi krajowemu do możliwego uwzględnienia. 

Przeciwko wnioskom zabiera głos p. Smolka 
jake referent tej sprawy w Wydziale krajowym, 
wykazuje w długiena przemówieniu myłki i braki 
sprawozdania komisyi i wykazuje, że komisya 
nie ze wszystkiem dobrze w tej sprawie poinfor- 
mowaną była, sze ogólniej z powodu, iż najważ- 
niejsze akta tej sprawy tyerące się, nie były komisyi 
dostępne, ponieważ znajdują się obeenie w maini- 
steratwie spraw wewnetrznych z powodu reknrsu 


gmin ezarnodunajeckich przeciw orzeczeniu Wy- 


działu krajowego. Co do kosztów komisyi pod- 
nosi, że one maniej wynosiły, albowiem w eyfrze 
podanej przez komisyę mieszczą się jeszcze kwo- 
ty za komisye w innych miejscach w tej sprawie 
przedsiębrane. Końszy oświadezeniem, iż zupełną 
odpowiedzialność w tej sprawie przyjmie na sie- 
bie, a postawienie odpowiedniego wniosku sosta- 
wia jako intsresowany w tej sprawie innemu ja- 


kiemu ezłonkowi Izby. 


P. X. Sawa oświadcza, że sprawa ta tak ha- 
łaśliwie w dziennikarsteie wentylowara, zrodziła 
w nim podejrzenia sprawy niezupełnie jasnej, a 
hałas w dziennikach podniesiony był li tylko skie- 
rowany ku temu, sby wywrzeć presyo na sfery 
decydujące. Komisya nie przedetawia rzeexy tak, 
jak się miały w istocie, a sprawozdanie jej od- 
czytane czyni wrażenie jednostronności. Komisya 
nie zadała sobie prasy zbadać sprawę we wszygt- 
kieh kierunkach. Mowes podnosi mianowicie, iż. 
komisya uznała koszta komisyjne naliszone przez 


delega'a Wydziału krei., jako po ezęśsi weale 
niepotrzebne. Z tego wypływa, iż komisya pety- 


syjna uważała wogóle całą komisyę delegowaną 


przez Wydział kraj. za niepotrzebną, a tom sa- 
mens stajo komisya w obronie naczelników gmin 
Czarnodunejeekieh, którzy narusxali powierzony 
im majątek gminny su:fująe nim wyłącznie na 
swoją osobistą korzyść. Jako przeciwstawienie 
sdania komisyi petycyjnej o p. Wiktorze, przyta- 
eza mowea podanie jednego z wójtów, Macieja 
Krożela, który czynność delegata Wydrisłu kra- 
jowego cechuje jako xzbawienną dla gmin po- 
krsywdzonyeh. W końeu stawia mowca wniosek 
przejścia do porządku dziennego nad wnioskami 
komisyi petycyjnej. (Liczne brawo). 

Na wniosek p. Abrahamowieza zamknięto dy- 
skusyę, poczet przystąpiono do wyboru jeneral- 
nyeh mowców. X. Krasieki zapowiada, że przy 
spoeyalnej dysżusyi postawi rózolveyę, aby Wy- 
dsisł krajowy wysyłał urzędników tylko w razie 
nieodzownej potrzeby i likwidował koszta tylko 
za ozas koniecznie potrzebny. 

P. hr. Golejewski odpiera zarzuty X. Sawy 
i zbija niektóre wywody p. Smolki, stająe w o- 
bronie komisyi, która z innom sprawozdaniem 
przyjść nie mogła. 

Jako mowea jeneralny xa wnioskiem komisyi 
przemawia p. Krukowieeki. Podnosi, że ża- 
dna komisya dotychczasowa Wydziału krej. nie 
wykazuje tak wielkieh kosztów; ta masa aktów, 
którą przytoezył p. Smolka, raciemniła jeszeze 
bardsiej sprawę — i przy tej sposobności, jak 
zwykle, wyraża życzenie, aby Wydział mniej pi- 
sał — stawiające jako wzór urzędników rxądo- 
wyeb, którny w 9 dniach doskonałe sprawozdanie 
o tej Ewestyi złożyli. Wysłano komisyę w nie- 
stósownej porze, bo w zimie, kiedy dnie sz nsj- 
krótsze. Zresztą i pisano bardzo powoli, bo mow- 
ea wie z doświadesenia, jak skrynta dłużne, któ- 
re tam sporządzano — można szybko sporządzać. 
Stawia w końcu poprawkę do wniosku komisyi, 
aby sbyteezne koszta potrągono s penseyi delegata, 
albo nioch je zapłaci Wydział krajowy. 

P. Męeiński jeneralny mowca przeciw wnio- 
skom komisyi s właściwą sobie werwą w słowie 
charakteryzuje przykre wrażenie wywołane w Ix- 
bie poruszeniem sprawy popełnionysh przez po- 


per Illnstrissimum ac Reverendissimum D. Prae- 
positum Terrae Scepus. . Episcopam Tinniensem 
(Tolonensem?) D. Aleksandrum Mariassy de Mer- 
kusfalva. Cura et sollicitudine A. R. P. D. Deme- 
triii, Eremi Camald. Montis Coronae Prioris.“ 

To znaczy: 

Kościół ten św. Antoniego opata, OO. Kame- 


dułów Góry koronnej w rok po odnowieniu swo- |: 


jem 1747 d. 8 wrżeśnia poświęcony został przez 
J. X. Proboszcza ziemi Spiskiej, biskupa Tininiej- 
skiego, Aleksandra Mariassy z Markusfalva, sta- 
raniem Przewielebnego Ojca Dymitra, przeora ere- 
mn kamedulskiego Góry koronnej. 

Naprzeciw zakrystyi w pięknie sklepionej ka- 
plicy św. Anny położono kamień grobowy z na- 
pisem : 

Vota Sigismundus poscit tua Virgo Maria, 

(Ut valeat Kapy Sanctorum sorte beari). 

Twojej o Panno Maria wzywa pomocy Zygmunt 
Kapy, aby mógł się cieszyć losem świętych. 

Był ten Zygmunt Kapy bisk. Dalmeńskim i pro- 
boszczem agrieńskim ; na stare lata osiadł na dewo- 
cyi w klasztorze Lechnickiem i tu kazał złożyć 
swe zwłoki. Niepodobna nam bliżej opisać pię- 
knych rzeżb i obrazów odnowionego kościoła, oca- 
lał bowiem tylko wielki ołtarz podwójny, jak to 
u zakonników chórowych bywa, ocalały szezątki 
pięknie rzeżbionych stal w chórze i szafek w za- 
krystyi, kilka ołtarzowych obrazów dobrego wło- 
skiego pędzla i przecudnej roboty krucyfiks wiel- 
kości człowieka, zawieszony na lewej ścianie świą- 
tyni — zresztą wszędzie pustki i zniszczenie a je- 
dnak jeszcze na początku XIX wiekn stał ten 
kościół w swojej dawnej nadobnej okazałości i 
krasie. Jakże się to stało? Opowiemy zaraz, tylko 
dokończmy restauracyjnych dziejów eremu. . 

Po odnowieniu klasztoru i świątyni przyszła kolej 
na mury okalające pustelnię, mury warowne nie- 
gdyś, dźwignięte ręką panów Czerwonego klasztoru 
w XVII wieku. Naprawa była tem potrzebniejszą, 
że nietylko ząb czasu, ale częste najazdy i na- 
pady porobiły w tych murach, szczerby niemałe. 
Skończywszy odnowę murów umieszczono dwa na- 


nionych, zwrotu sumy tych po większej ezęści 
niepotrzebnie wydanych kosstów i stawia nastę- 


powiatowy, nie mogąs się rozeznać w chaosie, 
jaki w odnośnych gminach pod wsgledem admi- 
nistracyi majątkiem gminnym panował. gwałtow- 
nie żądał wydelegowania komisyi s ramienia Wy- 
działu krajowego. Mowea przebiegająs w dalszym 
siągu przemówienia ważniejsze momenta sprawo- 
zdania kómisyi, konstatuje, iż tzkowa niejasnem 
orzeczeniem © stania sprawy, usprawiedliwia de- 
fraudentów, którzy sami się przyzneli do zdefran- 
dowania 18,000 sstnk drzewa i 1185 złr. Dalej 
komisya nieszezęśliwym jakimś zbiegiem okoli- 
e*ności mylące się we wszystkiem, pomyliła się 
nawet w dodawaniu, bo na podstawie własnego 
swego rachunku powinna była wykszać ilość dni 
komisyonowania delegata Wydziału krai. w liesbie 
218, a tymaezawem podała ja w ayfrze 296. Mow- 
sa podnosi, że z praktyki, jako prezes Rady po- 
wiatowej, sna dobrze czynneści likwidowania ma- 
jątków gminnych, wie, ile i jak mozolnej to pra- 
wy wymaga i dłuższa trwanie komisyi w sprawie 
ezarnodunajóskiej wcale go nie zadsiwia. Wy- 
dział krajowy musiał komisyę tę wydelegować, 
bo jego zadsniera jest ezuwać nad bezpieezeń- 
stwem majątku gminnego, owszem gdyby Wy- 
dział sacehował był się biernie w tej sprawie, 
byłby śsiągnął na siebie słuszne zarzuty. Motywa 
wniosków komisyi czynią niejako Wydsiałowi 
kraj. zarzut, iż komisye za swego ramienia nie- 
potrzebnie delegował. Takie twierdzenia zaprze- 
czają Wydziałowi prawa nsdzorowania majątków 
gminnych. Głosy, które takieh twierdzeń bronią, 
uważa mowea za opozycyę, która zaprzecza wła. 
dzy sutonomieznej wszelkiej legislacyi, za oposy- 
eyo, która w końcu doprowadsiłaby do obalenia 
wszystkich wywalezonych praw samorządu. (Bra- 
wo i oklaski). Z taką opozycyą mowes zgodzić 
się nie może i oświedesa. że wotować będzie za 
wnioskiem p. X. Sawy. (Oklaski). 

Po krótkiem sprostowaniu przez p. Śmolkę za- 
biera głos sprawozdawes p. Max: Odpowiada 
na zarzuty pp. Smolki, Sawy i Męeińskiego i wy- 
kazuje, że koszta policzone za eałą tę komisyę 
są ra wysokie i w wielkiej exęści niepotrzebnie 
wydane. Na tem też przeświadezenin oparła ona 
swoje wnioski. Do tego nie były jej potrzebne 
akta tyezące się sorawy, gdyż nie miała ona zi- 
miaru rozstrzygać czy orzeezonie Wydsiału było 
słuszne lub nie, Zø komisya wnosi przyjęcie tyeh 
kosztów na fandusz krajowy, wychodziła z xa- 
sady, że było niesprawiedliwośsią nawet od wi- 
nowejeów ściągać koszta niesłuszne. Nie spo- 
dziewał się ezysto adwoknekiego zarzutu, żeby 
pełnomoenietwa były nielegalne, co w rzeczywi- 
stośei nie ras miejsca. Zresztą komisya wydała 
owe orzeczenie według najlepszego przeświad- 
ezenia. 

Po sprostowaniu faktu przes p. Męcińskiego 
i powtórnem przemówieniu sprawozdawey, przy- 
stąpiono do głosowania, w którem utrzymał się 
wniosek X. Sawy. 

Z kolei następuje: S»rawozdanie komisyi bu- 
dżetowej o wniosku p. Chrzanowskiego, 
względem zsopatrzenia kasy krajowej w stałą do- 
tacyę. Komisya wnosi: 

1. Do budżetn na r. 1881 wstawia się kwotę 
złr. 20,000 na odsetki od kwot wypożyezanych 
na zaradzónie ehwilowemu w ciągu roku brakowi 
gotówki w kasio krajowej. 

2. Poleea się Wydziałowi krajowemu, aby na 
najbliższej sosyi sejmowej przedstawił odpowiednie 
wnioski eelem zaopatrzenia ka y krajowej w stałą 
dotaeyę. 

P. Krukowieeki sądzi, że to jest teraz 
przedwezesnym w obee spodziewanej nadwyżki 
w r. 1880 i 1881. 

Po krótkiem przemówieniu sprawozdawcy p. 
Głoldzaanna wniosek przyjęto. 

Z porządku dziennego następuje „Sprawozdanie 


TOPAN WOPYETPW NE CPOO RT TARR TERZ 


pisy: na murze od drogi wiodącej do Smierdzącej 
czytamy: „Illustrissimus Dominus Paulus Rakocsy 
de Felsö- Vadas S. C. ©. A. F. J. R. P. H. M. 
J. C. R. M. ©. C. aedivicari curavit tempore revi- 
soratus ©. M. A. T. T. Nimissznyj A. D. 1630. 
Niżej zaś: Restauratum A. 1754. Andreas Klen. 

To znaczy: ; 

Jaśnie Wjelmożny Pan Paweł Rakoczy de Felsó- 
Vadas spiski hrabia i kustosz... sędzia nadworny 
królewski, wielki radca i podkomorzy, kazał po- 
stawić za rządów nadzorczych Nimissanyjego r. 1630. 
Odnowił 1754 Andrzej Klen 1). 

Na innej części klasztornego muru od strony 
drogi królewskiej czytamy: 

Illustrissima Comittissa Anna Pethó D. D. Pauli 
Rakocssy de Felsó-Vadas. Iudicis. Curiae Regni 
relicta vidua erigi curavit die 7 Mai 1637. Niżēj 
nieco: Restanratum A. 1754 Johannes Szander. 

To znaczy: 

Jaśnie Wielmożna hrabina pani Anna Petkó, po 
panu Pawle Rakoczym z Felse-Vadas pozostała 
wdowa, kazała (tę część murów) postawić 1637 r. 
Odnowił r. 1754 Jan Szander. 

Spokojnie teraz toczyło się kontemplacyjne ży- 
cie 00. Kamedułów. Co czasu zostało od wspól- 
nego siedm godzin dziennie trwającego chóru, spę- 
dzali go w domeczkach swoich, złożonych z dwóch 
celek i kapliczki czyli oratorium naprzeciw celek, 
przeplatając modlitwę ręczną robotą, pisaniem ksią- 
żek, pielegnowaniem kwiatów i studiowaniem ro- 
ślin leczniczych, wielu bowiem z nich odznaczało 
się znajomością ziół lekarskich, a w klasztorze 
stale otwarte były sale szpitalne dla chorych. Le- 
genda przechowała nam nawet imie jakiegoś O. Cy- 


OWĄ długiego szeregu początkowych liter tytu- 
łów Rakoczego, w których lubują sobie Węgrzy, 


zdołałem odezytać tylko trzy pierwsze i sześć osta- 
tnich. S. ©. ©. Scepusiensis Comes et Custos. J. C. 
R. M. ©. C. Judex Curiae Regiae, Magnus Consilia- 
rius et Camerarius. Nieumiem też powiedzieć co to 
był za”urząd revisoratus i jakie przywiązane 


doń były tytuły, 


jedyneze indywidua defraudaeyi, której ostatni 
akt odegra się niezawodnie przed sądem przy- 
sięgłych, a może i w kryminale. Mowea xarsusa 
komisyi, że w eałene sprawozdaniu fzłszywie in- 
terpretowała fakta, tak, iż wszystko od tytułu aż 
do podpisów kwestyonowane być może. I tak 
sprawa tocząca się przed forma Izby, nie jest 
sprawą gmin Osarncdunajeskieh, jak to komisya 
w tytule swego sprawozdania mylnie podała, lecz 
sprawa pojedynezyck osób, które Wydział krajo- 
wy uznal winnemi defeaudaeyi majątku gminnego, 
a która wprowadziły podstępnem swe dzisła- 
niem w błąd gminy, na których egele stały. Da- 
laj powiada komisya, że Wydział powiatowy No- 
woturski mógł był sama przeprowadzić likwida- 
cyę majątków gminnych, chociaż kilka wierszy 
przedtem komisya sama konstatuje, że Wydział 


moistnych* na rok 1881. 


Sprawozdawea p. Tadeusz hr. Dzieduszycki 
przedkłada następujące wnioski które boz dysku- 


ayi przyjęto: 

Dochody fandaszu domestykalnego 
w kwocec 55.00 00%, 

Wydatki funduszu domestykalnego 
w kwosie . . . . NZ: 


ż 1205 
Nadwyżka dochodów 


9 


rodowego. 
Dochody funduszu kultury krajow. 5479 zir. 
Wydatki > 5 5015 , 


» 
Nadwyżka doshodów 
która ma być użytą na pomnożenie majątku xa- 
rodowego. 
Dochody fanduszu stanowego Sie- 
rocińskiego . 


sach 15 > 1867: 
Wydatki tego funduszu stanowego 


Sieroeińskiego. . . . . . 1692 , 
Nadwyżka dochodów 175 sh. 


która ma być użytą na pomnożenie majątku za- 
rodowego. 

Doshody funduszu Aleksandra hr. 
Stadaiekiego 


Ba Z OW AK jA 2268 słr. 
Wydatki fuaduszu Aleksandra hr. 


Stadniskiego . . . . . . 2077 „ 
Nadwyżka doshodów . 191 złe. 
Doehody fanduszu szkoły weteryn. 3849 str. 
Wydatki a » a 3780 ,„ 
Nadwyżka dochodów |. 6955, 
Dochody fanduszu pożyexki z r. 1878 119,947 str. 
„Wydatki 5 5 A 104,980 , 
Nadwyżka dochodów 14,867 złr. 


Zarazem przedkłada Komisya budżetowa nastę- 
pujący projekt rezeluoyi: 

„Wysoki Sejm raczy uchwalić: 

Poleea się Wydziałowi krajowemu, by stosow- 
nie do ushwały sejmowej z dnia 14 paźdsiernika 
1878 r. wstawiał w dział wydatków fanduszu Fra- 
jowego proeent od należnej funduszówi psżyesko- 
wemu z fundussu krajowego kwoty wypożyczonej 
na pokrycie wydatków na budowę zakładu dla 
obłąkanych na Kulparkowie i procent ten eoroez- 
nie do funduszu pożyeskowego przelewsł; dalej, 
by na przyszłej sesyi sejmowej przedłożył Sejmo- 
wi projekt spłacenia przez fundusz kr:jowy fan- 
dutzowi pożyeczkowomu z r. 1873 wyżwymienio- 
nej należytości*. Co uchwalone bez dyskusyl. 

Z kolei przychodzi sprawosdanie komisyi admi- 
nistracyjnej o wyniku badeń Wydziału krajoweg” 
w przedmiocie leszenia ubogich chorych ze skar- 
bu krajowego. 


Sprawozdawea p. Czerkawski przedkłada 
następujące wnisski Komisyi. 

I. Sprawozdanie komisyi administracyjnej o wy- 
niku badsń Wydziału krajowego w przedzalocie 
leszenia ubogieh choryeh na koszt skarbu krajo- 
wego przyjmuje się do wiadomości. 

II. Wzywa się Wydział krajowy, ażeby do sspi- 
tali powszechnych tyle jedynie przyjmował cho- 
rych, na iln przestrzeń sspitala dozwala, i ażeby 
tych przestrzeni nie powiększał bez upoważnienia 
Sejmu. - 

TIL Wzywa się Wydział krejowy, ażeby w eo- 
lu sprowadzenia wydatków w budżecie krajowym 
na koszta leczenia ubogieh ehoryeh do odpowie- 
dniej miary, dążył do zaprowadzenia oszczędności 
w administraeyi szpitali powszechnych, a na tej 
drodze w szczególności do możliwego xniżenia 
taks szpitalnych. 

W dyskusyi ogólnej p. Edward hr. Stadni- 
oki wyraża imieniem wyborców x kuryi gmin 
wdzięszność tak Wydziałowi krajowemu jak i 
komisyi, iż nie uchwaliły, by kossta leczenia u 
bogich wyłącznie prrex gminy pokrywane były, 
leex że takowe rosłożone są na eały ogół. 

Poseł Dr Wernieki exyni do 2 ust. wniosków 
komisyi poprawkę, która precyzuje żądanie tamże 
wyrażone, a mianowicie: „Wzywa się Wydsiał 
krajowy, by w szpitalach powszechnych nie zwię- 
k zał liczby łóżek, a liczbę przyjmowanych cho- 
rych zastósowywał do przestrzeni obwarunkowa- 
nej przepisami sanitarnemi. 

Sprawozdawoń p. Czerkawski sprzeciwia się 
tej poprawce, z powodu, iż postanowienie jej pier- 
wsze nie zgadza się z następnem. Komisya uwa- 
żała, że stósowniej będzie jeżeli Wydział krajo- 
wy ograniezony będzie nie ilośsią łóżek, lecz 
przestrzenią, gdyż nie będzie mógł wynajmywać 
nowych lokalności po za szpitalem. 

W głosowania przyjęto ten ustęp wedle wnio- 


priana, który w całej okolicy miał sławę znako- 
mitego lekarza, a sztukę swoją miał posunąć tak 
daleko, że na sporządzonych z różnych ziół i tra- 
wek skrzydłach, unosił się i wzlatywał na szezyt 
góry Trzykorony. 

Odręczny bilet cesarza Józefa II, który w swem 
państwie zniósł blisko 600 klasztorów, rozproszył 
i cichych kamedalskich pustelników Czerwonego 
klasztoru 1782 r. QGmachy jego i dobra zabrane 
zostały na rzecz funduszu religijnego a zarządzała 
niemi kamera, Consilium regium. Znane jest po- 
wszechnie z nieadolności dawne gospodarstwo ka- 
meralne. To też dzięki tej nieudolności niszczały 
dobra, niszezały gmachy i opustoszał kościół Czer- 
wonego klasztoru. Ołtarze sprzedano do kościoła 
mnszyńskiego, taki los spotkał aparaty i inne 
sprzęty kościelne, część także niemała została 
jakto mówią, rozebraną między ludzi. Dosyć, że 
jaż 1807 Kościół zostawał w tem opustoszenin, 
w jakiem go dzisiaj widzimy; raz tylko do roku 
odprawia się w nim nabożeństwo. 

Skoro z siedmiu komitatów górnych Węgier Sa- 
ros, Abaujvar, Borsod, Torna, Spiż, Gömör i Zem- 
plén, urządzono nową dyecezyę grecko-katolicką 
z stolicą w Eperies czyli Preszowie, a to nowe 
biskupstwo nie miało odpowiednej dotacyi, wten- 
czas 1820 r. cesarz Franciszek I nadał Czerwony 
klasztor wraz z dobrami pierwszemu biskupowi 
preszowskiemu Jerzemu Tarkowiez, jako dobra 
stołowe '), dla niego i jego następców. Sześćdzie- 
siat lat mija od tej donacyi; nieumiem powiedzieć 
w jakiem stanie gospodarczego dobrobytu zostają 
wsie i folwarki, ale dla świątyni i murów Czer- 


1) Dyecezya ta licząca 153,000 dusz gr. kat. 
wyznania należała w części do diecezyi mąkackiej, 


cińskich arcybiskupów Strzygońskich. Dopiero 1790 r. 
utworzono osobny grecko kat. wikaryat spiski. 
Wreszcie 1816 postanowił cesarz Franciszek I urzą- 
dzić osobną dyecezyą preszowską, którą Pius VII 
bulą z d. 22 września kanonieznie erygował. Dota- 
cya tego biskupstwa stała się 1820 r. 


EP budżetowej o preliminarzu fanduszów sa- 


4104 złr. 


2899 slr. 
która ma być użytą na pomnożenie majątku za- 


464 xir. 


sku komieyi s odrzucsniem wniosku p. Worn 
ekiezo. Ustępy III i TV przyjęto bez zmiany, > 

Z porzadku dzieznego następuje sprawozdanię 
|omisyi Instraeyjnej o czynnościach Wydział, 
krajowego rrezre od 1 ezsrwoa 1878 do 31 gy 
dnia 1879 Zdają sprawę esłonkowie komisyi | 
straeyjnsj o każdym dopzrtamencie z ©sobna, W 
gólności wyraża się korałsys z neneniem dla wasy 
stkieh działów exynnośsi Wydziału krajowego 
jako wyraz tego przedstawia wniosek. „Sajm prz 
muje do wiadomości sprawozdanie Wydziału kr 
z czynności jego xa czas od 1 czerwca 1878 ( 
31 grudnia 1879. Wyjątek w tym względzie gt, 
nowi sprawozdanie tej komisyi o departamen 
V (szpitalnym) w któren sprawozdawea p. We 
nieki usnając postęp i dodatnią działalność w kie. 
runku polepszenia stanu szpitali, podaosi jednak 
zbyt wielkie koszta tego działa, co przypisuje?p 
części brakowi nadzora; w skutek tógo 

„końsząć swe sprawozdanie komisya lustracyj, | 
na wyraża Życzenie, aby w kierownietwie tak wą. 
żnej gałęzi gospodarstwa krajowego * jak zarząd ` 
szpitali, widoezsiej eruć się dawała ręka ezyn 
adsinietratora, któryby ezuwał, sby wydawa 
przag niego polecania jak najściślej wykonane były. 

Z powodu takiej uwagi komisyi, zabiera gł 
p. Gros. Zarzuea komisyi, że ostatni ustęp nio 
lieuje z eałem sprawozdaniem, gdyż w Ssprawo. 
zdaniu nie przytoczono ani jednego faktu, któryby 
udowadniał, iż polecenia Wydziału nie bywają 
wykonywane. Gdyby zresztą to czesem się zda- 
rzyło, to moż ekazełoby się, iż winny temu 
g»na podwładne, których ssef departamentu nio. 
miannje i zmieniać niemoże. Mowea uważa tę 
wagę za frames, który niezem poparty nis je 
może być nawet, że ta uwaga jest wyrazem prz 
konań pojedynczych, lub eo najwięcej małej wię. 
kszości komisyi lustracyjnej, zdaniem bowiem 
mowey, administracya szpitali prowsdzi się po- 
rządnie a eo więsej ile możności oszezędnie. Ko. 
misya nie stawia żadnego wniosku, więc nie mo- 
żna stawiać przejścia nadnim do porządku dzie 
nego, lecz postawiłby nztemiast chętnie wnios 
zwrócenia sprawy napowrót do komisyi celem p 
dania faktów. ; i 

Referent spraw szpitalnych p. Hoszard pod- 
nosi nisktóro niewł:śoiwsśai w sprawozdaniu k 
misyi, mianowicie eo do zwiększenia się kosztó 
szeyepiania ospy, wykazuje, że koszta żywien 
w Kalparkowie od ezasu objęcia w jego zarz 
snacznie się zmniejszyły i są już pewne Osz6zę- 
dneści tam saprowadzone. Zmniejszyły się dal 
d blisko 2000 złr. koszta oświetlenia, stan służ 
a ile możności zredukowano. Co do niestosownie 
wielkieh kosztów opału, to winien temu zarząd 
dawniejszy, winien jeszeze sam plan budowy i 
urządzenia wentylacyi, która dotychezau odbywa 
się niezatykanemi rurami w piecach. Obeenie 
jednak wprowadzono już zatyczki w piecach i 
zastosowane odpowiedniejszą wentylacyę. Nasto- 
pnie referent stwierdza, że we wszystkich innych 
szpitalach jak w lwewskim, krakowskich i pro- 
wineyonalnych, komisya znalazła porządsk i przy- 
piene to bądź to dyrektorom, bądź zarządeom, 

ądź inspektorowi; za niewłaśsiwości zaś w pro- 
wadzeniu szpitala kulparkowskiego nie esyni w su- 
pełności odpowiedzialnym dyrektora, tylko szefa 
departamentu V RZ 

P. Chrzanowski widzi sprzeczności w uwa- 
gaeh komisyi i we wnioskach, jakie ns podstawie 
tychże przedkłada sejmowi do przyjęcia do wia- 
domości i czyni wniosek następujący: „Uwag ko- 
misyi lustracyjnej eo do departamentu Vgo, ma- 
jących uzasadnić jej życzenia, nie przyjmuje sejm 
do wiadomości.* Wniosek ten przyjęto silnym 
aplausem. : = 5 Ra 

P. Abrshamowiez zastrzega się przeciw 
twierdzeniu, jakoby sdministracys szpitali prowa- 1 
wsadziła się oszczędnie — niesgadsałoby się tò 
z mocyami poczynionemi przez komisyę budżeto- 
wą, przy sposobności budżetu na rok 1880. Wy- 
tknięto tam, że wydatki na cele szpitalne niepro- 
poreyonalnie wzrastają, jako też wytknięto roz- 
msitoe nieuzssadnione żądania Wydsiełu kr. pre- 
liminowane na szpitel kulparkowski. Nie sądzi | 
więe mowes, aby w sześć dni po przyjęciu do 
wiadomości uwag komisyi budżetowej, dziś cówiad- | 
ezaó, że szpitale ovsezędnie się administrnją. 

P. Zyblikiewie» dsiwi się, że poruszono 
znowu sprawę oszewędnośei w szpitalach, o której Ę 
już tyle mówiono. Że koszta szpitalne dałyby się 
ameniejszyć, o tem mowes jest przekonany i to już 
kilkakrotnie udowadniał. Szezególniej rażą moweę 
niestosuakowo wysokie aeny  kuracyjne, które 
fanduss krajowy wypłaca szpitalom prowineycnal- 


ci 
wonego klasztoru, ani biskup Tarkowicz, ani dwaj 1 
następcy jego Gaganetz i Tóth, nie nie zrobili, to d ca 
też niszczenie tej wspaniałej pomnikowej budowy 
z każdym rokiem grożniejsze. *5 08 
Wprawdzie r. 1846 staraniem $. p. Szalaj”, za- è 
wiązał się komitet w celu urządzenia w Smier- 1 
dziączce, gdzie gą siarezane wody, zakładu ką- 
pielowego, którego najdalszym punktem miał być 
zrestaurowany Czerwony klasztor; zgadzał się na 10 
to biskup Gaganetz, ale ruska kapituła preszow- 
ska nie. chciała przyjąć podanych przez komitet = 
warunków, i tak plan ten spełzł na niczem !). > 
Nie moją jest rzeczą obmyśleć i wskazać inne, 1 
skuteczniejsze sposoby odnowienia klasztoru i przy- 
wrócenia mu pierwotnego celu; obowiązek ten — 
spada najprzód na obecnych właścicieli jego a po- 1 
tem i na rząd węgierski, który i z motywów nau- 
kowych i przez wzgląd na licznych z różnych 
świata przybywających, gości którymby przecie 
oszczędzić należało arcyniemiłego wśród najpię- - 
kniejszej wycieczki i gorszącego widoku walących 
się zabytków przeszłości, — powinien wziąść ini- 
cyatywę w tak zbożnem dziele, i weżmie ją spo- 
dziewamy się niewątpliwie. aRadR 
Tym krótkim szkicem historycznym chciałem 
tylko zwrócić uwagę troskliwych o religijno-na- 1a 
rodowe pamiątki umysłów, i. zainteresować lo- 
sami Czerwonego klasztoru szersze koła wykształ+ —_ 
conej publiczności; boć przecie ma coś barbarzyń- 
skiego w sobie to głuche milczenie wszystkich 


i dziwna obojętność na widok wspaniałej sześcio- _ 


wiekowej pamiątki religijnej, zaniedbanej nielito- _ 
ściwie a grożącej prędką ruiną. „AD 
Kraków 19 lipca 1880. "BA 
JR S 
R 


ce j 1) Jahrbuch des ung. Karpatenvereins 14 Jahr- A 54 
unicey zaś Rusini Spiża podlegali jurysdykcyi ła- gang str. 267. pii 
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„1881, donosimy obecnie,- že 
kt o ile wiem, wniosek ten | stwo Matrzańskie w f , ; 
nm poset a opaszonalay. W Isbie tylko po- | około 24go b. m. kroi RE nai na Krzy- 
p Zybikiewiex wyraził zdanie przesiwne, i zde- żnem w wysokości 2 Ą ADI EASi o 
ałoby mi wię, że miał słaszność. Jakoż nie |stkich dotychczasowyć p ak polskich je 


sorokich. Koszta tego granitowego schroniska wy- 
przypominam sobie, aby kiedykolwiek w nanya TAREE 2001 nadto zobowiązało się 2 górali 


y ić będą 3800 sir., $ 

Sejzaie stawiony był tsgo rodzeju wniosek i zdaje | nos! i ia do aohronika t do 
iwiz ; - 5 złr. rocznie wyne8 c a tego odpo 

się on sprzeciwiać zasadnierym pojęciom parla osci aae suchej kosod owiny B opal, gdy AE 
ja. | tej i takowa na Krzyżnem nie rośnie. Na 
w życiu parlamentarnem OzRACzA, że sprawa ja Roj ta będzie A ewa restau- 
iska przy Morskiem Oku, które wybudo- 

rytoryeznego nałatwienia, została zbadana i że A o E zstnienia Tow. Tatrz. (1874) w miarę 


j i „| ówczesnych tundnuszów wymagało w b. r. większych 
Nieprzyjęcie do wiadomości stawia GR yr OP atki (45) sr.) W a pomocna EA 


WOZA „Mi tów niet lko w 3 izbach dolnych lecz i 
apra ozdanie, a przeto sojza na podstawie fał r Byk skute y rzepierze ia tero i owie 

1 i W. ni dzenia. Również i pod względem nauko- 
szy nie może powziąć żadnej deeyz ii Sprawa d iego urządze sh rok bezowoć OT łacy 4 A 
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15:8 doszedł do 285 O. Barometr s bardzo małym | chylone przóx tó zostały wszelkie domysły wzglę” 
rnchem; o godz. Gej d. 2go stan jego był 742'5|dem powodów zwłoki w jej publikaeyi. 
millim., tórmom. 14:0 O. Wiatr południowo-zachodni.| Dnia 18 b. m. odbyło się w Kolonii pod prze: 

-- W piątek d. 23 lipca: ŚŚ. Teofila m. i Apoli- wodnietwene hr. Loë nadzwyczaj liczne zgroma- 
narego. dzenie wyborców partyi centrum i dało jedno= 

o myślne wotum zaufania swym deputowanym. Wo- 
Od „Administracyi „Czasu.“ bee tej jednomyślności hasło rządowe: „pokój 
> z ludnością katolicką, a wojna s Kuryą rzymską 

Dla H. Niewęgłowskiego nadesłano ze Lwo-|i pgrtyą centram“ traci wszelkie znaczenie. Zgro- 
wa: złożone w administracyi Dziennika Polskiego | madzenie uchwaliło rezolueyę, w której pochwala 
20 złe, E. 8. 3 zir. w zupełności zachowanie się eentrum w Gzz8i6 
ZE ss | ostatniej kadeneyi parlamentarnej, żąda zupełnego 
ż uchylenia ustaw majowych i wykluezenia ze szkół 
gospodarstwo handel i przemysł, |bezwyznaniowości. 

e Gambetty AE! ROA maiykaliyi 
w Belleville jest jedynym wypadkiem służącym 
i WE mie, a. = REA za przedmiot (e kia arot dla daiomikacztys 

ie będzie franeuskiego. Łączą ją x równoczesnym wypad- 
też nieprzyjęta do wiadomości może być uważana BE Da wulski z Warszawy, znany z prac nau- targu zbożowym. Za 100 kilo pszeniey z odstawą | kiem Ateoa lerdoa, wyboru konnal Tiin. 
kowych, pomieszozonych się IV tomie Pan piina RAE s SmE. 1ko: 923; sa o R qaeta do rady munieypainej Paryża. Gamhetóa 
vaaia ; z. ma dokonać b. r. pomiaru Pigciusta-f2yt ; , ą we|widosznie przygotowuje się do roli zbawsy spo- 
GAFA poleeenie „r ARA na noro i SÓW, Zac głębokość wcale dotąd nieznana. Praca wrześniu i październiku 8 85. Za 100 kilo goto- | łeeneństwa Pa inisi Eomania]: Pioni 
przyjścia z nowem spr . ta będzie dokonaną na koszt Tow. Tatrz. W tym celu towego żyta płacą 9 do 9 25. Oeny owsa nie- przypuszeza, że prezydent Isby poselskiej zamó- 
Komi kolej tr alnej ułożyła samówiono już tratwę, na którą budulec znosić mu- | zmienne. wit sobie Roskeforta, aby na niego miotal posi- 
. Komisya do spraw kolei d pęd a eł GEO szą górale z doliny Roztoki, gdyż, jak wiadomo, w do- ski. Przeciwnik xaisto nielada i jest eoś upoka- 
już sprawozdanie, które przedstawi izbie poż linie Pięciustawów drzewo już nie rośnie. Pora obe- rzającego dla Francyi w tem, gdy taki krzykaez 


cholski. Komisya wnosi projekt ustawy dozwala-| a bardzo sprzyja wycieczkom, które przeważnie od- PRZEGLĄD OLITYCZNY. |: wsrokoł jak Rochefort, występuje w szranki 


PL ARZERICZIZT OCT EEEE iON inae S SEE LESZEK L 


n ga któro to taksy wybudowały sobie nio- 
które miasta budynki szpitalne. Te taksy dałyby 
Big zniżyć, €60 snakomito oszezędności spowodo- 


wać może. ó 
Ruing tak prywatnyeh, jak i publieznysh me- 
jątków nie jest zbytek, tylko nierząd, i jeżeli 
Sejm nie zapobieży temu, to może to doprows- 
dzić do ruiny krajs. Bpodsiewał się mowes, że 

na tegorocznej sesyi może mu się uda temu z8- 
|. pobiedz, ale traei już nadsieję. Podnosi, ż9 Wy- 
dział krajowy nia zastosowzł Się Pak 
Sejmu zwinięcia filii domu obłąksnych w ółkw 


lecenia przez Sejma wydane“, zmieniono n8. 
eonia przex referenta wydano, pi 
tem tylko do bezrządu, że podwładni urzędnicy 
nie słuchają poleceń przełożonych. Zresztą za- 
chodzą pomyłki z ich strony, ahoć może bez złej 
|| woli, które narażają fandusz krajowy na straty. 
| Na wniosek p. Chrzanówskiego xe wsględów 
. parlamentarnych i regulaminowych zgodzić się 
nie może, bo o nieprzyjęciu sprawozdania do 


wiadomości nie zdarzyło mu się jeszcze nigdy |. : a ` ż y i 
aar E za y A A iakzów, a *uianę kiormka dróg pa [bywaja się ma szczyty polskich So s ęca Hohen- RSE jako główny przeciwnik dzisiejszego dyktatora 
DAJA AT oTo | maloskani p- ONA blic k ale słusznie zupełnie Komisya woli wiem właściciela Jaworzyny APM asozona, nie D le i Gambetty. Mot d'Ordre organ Roekeforta wprost 
nowskiego przemawia p. Śpławiński, który loznych; lohe, straż po rozmaitych miejscach umieszczona, nie epesze telegraficzne. sapowiada, że Hrancya musi wybiersć między 


nim jako szczerym obrońcą ludu, a owym Ge- 


Tryest 21 lipea. Z powodu pogłosek o spo- nueńszykiem Gambetta. Oszywiście, że wybór 
dsiewanych zajściach między rybakami krajow- nietrudny i xwys'ęstwo Cłambetty będzie łatwe. 
eami a rybakami z Chioggia, wydał namiestnik Zdaje się, ża te zapasy z reproxentantem skraj- 
rozporządzenie, aby pobrzeże strzeżone było przes | 1050 radykalizmu są przygotowawesą dekoracyą 
władze morskie i skarbowe i aby obie strony zna- dle zapełnienia esasu wakaeyj parlamentarnych. 
lazły ochronę w wykonywaniu swych praw przez Nowy okólnik Frere Orbana do posłów belgij- 
ścisłe przestrzeganie ograniezeń unormowanych u- skich przy obeysh dworach jest stekiem krętactw 
stawami i traktatami. Ji rozmaitych plotek w eelu wykazania mniemanej 

Londyn 21 lipca. Times ma powód do przy- sprzeczności złej wiary Stoliey Apostolskiej. Gdy 
puszezenia, że bar. Calico otrzymał rozkaz zawia-|nota w Osservatore romano odparła już wpierw 
domienia Porty, że rząd austro-węgierski stanow- wszystkie te fałsze, któremi osłoniono zerwanie 
czo jest za zupełaem wykonaniem postanewień | stosunków x Watykanem, obeenie p. Fróre Orban 
konfórenayi berlińskiej, eo do graniey greckiej i powołuje się na świadectwo osób prywatnych, 
stypulacyj traktatu berlińskiego pod względem które biorąc udział w pielgrzymkach do Rzymu 
asd. Bar. Caliee oświadezy równocześnie, | miały stamtąd otrzymywać wskazówki do oBozy- 
ża rząd jego uważa to za konieezne , aby warunki | cyi przeciw rządowi. Tymozasem "aś p. Frérə 
traktatu były obustronnie wypełnione; bedaló on| Orban wikła się w swoieh wywodach i ciągłe o- 
w cdpowiedniem miejseu nalegał na zobowiązanie trzyrauje zaprzeczenia. 
spełnienia przyrzeczeń danych dla sabszpieczenia O rezultacie dotychezasowej wymiany zdań mię- 
interosów tureskieh. Times dodsje że w tej polityce |dzy mocarstwami względem środków przymiuso- 
Niemcy idą ręka w rękę x Austro-Węgrami, wsze- wych przeciwko Taroji, obiegają po „dziennikach 
lako to porozumienie dąży nie do osłabienia ale różne wiadomości. Najprawdopodobniejszemi z nieh 
do wzmoenienia europejskiego koneertu. są te, które Anglii przypisują plan wspólnej de- 

Londyn 21 lipea. Izba gmin przyjęła w trze- monstracyi na morzach greckich. W żyezeniu tom 
ciem ezytania bill o nędzy w lelandyi, Times będzie jednak trzeba ustąpić dwóm żądaniom : 
donosi x Kabulu: Wielu najznakomitszych naszel- | Austryi, ażeby z demonstrasyą tą nie łączyć ża- 
ników narodowego stronnictwa afgańskiego przy- dnego wylądowania wojsk na półwyspie bałkań- 
jęło Abdurrahsmana za nowego emira. Udają się skim; Franeyi zaś, ażeby kwestyi czarnogórskiej 


oni do Chariesr, gdzie się mają x nim spotkać. |"ie odłączać od kwestyi greckiej, tylko dopełnie- 
nie ich wymódz razem na Tureyi. W kwestyi 


ezarnogórskiej nastąpi zapewne zbiorowe wezwa- 


Gazeta Narodowa dziwi się, że Czas ubolewa |nie Tureyi, żeby slbo traktatu berlińskiego, albo 
nad nieobeenością naszych Towarzystw strzele- konwencji kwietniowej dokonała w przeciągu pe- 
ekieh na obehodzie strzeleckim w Wiednia. Nio- | Wnego exasu, jaki jej moearstwa jako ostateczny 
obeeność ta była przypadkową, skutkiem złego | Oznaczą, w przeciwnym bowiem rasio mocarstwa 
zrozumienia rzeczy, ale Gazeta pragnie jej nadać przystąpią do przeprowadzenia postanowień trak- 
charakter absteneyi politycznej x powodu, żejtatu berlińskiego. | : 

w Wiedniu była większość strzeleów niemieckich.| Znany = kampanii x Rosyą jeneral inżynieryi 
W tom właśnie zdaniem naszem błąd i stąd złej Blum basza zajmuje się wytykaniem na miejscu 
następstwo, że przy nieobeeności Polaków i Ozo- planów do fortyfikacyi portu soluńskiego (Saloni- 
chów obehodowi, który powinien był mieć eha- ki), wzmoenienia Dardanellów i otoezenia ređu- 
rakter austryaeki nadano znaczenie demonstraeyi | tami wybrzeży półwyspu Gallipoli. Ze względu 
wyłącznie niemieckiej. Absteneya była tu niou- jna brak funduszów, roboty te nie wzbudzają wiel- 
myślną x naszej strony, skutkiem zaniedbania a kieh obaw, bo im na większą skalę są pomy- 
nie jakiegokolwiek zamiaru, ale jak każda ab- ślane, tem mniej skutecznie będą mogły być prze- 
stoeneya sprawiła bardzo przykre wrażenie, bo |prowadzonemi. Wysyłanie wojsk do Tessalii i 
les absenis ont toujours tort. Mniejsza o przyję- sprowadzanie w ich miejsce nowych batalionów 
cio, jakiegoby nasi strzelcy od kolegów niemie-|* Aszyi nieustaje. 

ckich byli doznali, ale ieh nieobecność zwróciła |. Na dowódzeę wojsk greckich, jeśliby się wo- 
uwagę najżyczliwszych dla kraju naszego afer i | JenNne wkroczenie do Epiru i Tesalii okazać miało 
mogla być wyzyskaną na naszą niekorzyść. Cen- potrzebnem, przeznsozon ) jenerała Bourbaki. Przy- 
tralisei umieją xe wszystkiego korsystać, o. był on już do Aten i zajmie się tymezasem reor- 
stali też zo zjazdu strzeleekiego, w ehwili, kiedy ganisacyą armii. - JENA 

rząd stoi na gruncie ogólac-austryaekim łączą- W sprawie wojny Rosyi z Chinami donoszą 4 
cym wszystkie narodowości. To było do przewi- Petersburga, że minister wojny Milutyn miał się 
dzenia, więc Czas ubolawa, że strzeley nasi nie | przeciwko niej oświadczyć, nalega zaś o nią usilnie 
udali się do Wiednia i potępia tę przypadkową cały zarząd marynarki. Ze względu, że Rosya na 
abstenoyę, jak jest przeciwnikiem wszelkich ab- przygotowania do niej wydała już przeszło 24 mi- 
stenoyj. liony rubli, a wydatek ten sprawia uciążliwą róż- 

Najlepszy zaś dowód na popareie naszego zda-|nicę w budżecie rosyjskim, Chiny zaś do dobro- 
nia przeeiw tego rodzaju abstensyom przytacza wolnego zwrotu kosztów skłonić się nie dadzą, 
sama Gazeta Narodowa, gdy mówi, że wszystko | przypuszczać można, że same względy finansowe 
było przygotowane na hecę centralistyczną, ale jzmuszą już Rosyę do pójścia za głosem zarządu 
się nie udało, gdy Tyrolezycy w 1500 strzeleów marynarki. 
stanęli i p. Sehmerling musiał zaniechać przygo- WR 
towanej swej mowy. Otóż szkoda, żeśmy nie zro- 


bili tak jak Tyrolezyey i tego Czas żałuje. Ostatnie telegramy „Czasu. 


sake R Romanonjora o przokroezenio 
granicy w Podwołoczyszach przez straż rosyjszą 5 
S solls w Asionnikaoh wiedeńskich RE o| [Lwów 22 lipca (pryw); Komisarz rządowy 
niekompeteneyę Ixby sejmowej do podobnych in- Sana na interpelneye Polanowskiego i Olej- 
terpelaeyi. Nie podziela tego zarzutu rząd kra- nika. Budżet szkolny i 10 rubryk pzp krsjo- 
jowy, skoro komisars rządowy p. Zaleski udzielił wego przyjęte. Dalsua dyskusya po por niu. 
interpelantowi odpowiedzi w wyrazach nioprze: Drohobycz 22 lipca. Walny sjaz Lovunay 
sądzających dalszego zachowania się władz w tym stwa pedagogieznogo jest bardzo liezay; w sku- 
wypadku, który wydaje się być zagadkowym. tek zaproszenia prozydenta Dra Zybiikiewieza, 
Przeszła wrószeie przez Izbę petycys gmin z o: zjazd ezłonków Towarzystwa pedagogieznego od- 
koliey Czarnego Dunajea, o której tak wiele było będzie się w przyszłym roku w Krakowie. i 
mowy. Jakkolwiek nadużycie w obliezeniu dyet Wieder 22 lipos. Cesarz przybjł na Ę niż 
słuszną wywołało krytykę, x drugiej strony Wy- urconystośsi strzeleckiój powitany przes olbrzy- 
dział krajowy otrzymał wyraz uznania Ixby Za mie mnóstwo ludzi, rozmawiał z wielu strzelea- 
energiexną obronę majątku tychże gmin. Sprawa m i dał trzy strzały, x kary dwa w contran. 
sspitalów dała raz jeszeze powód do dyskusji UA DPATÓONNE Uta odsłonięcia 
ostrej leez przedmiotowej. Po walee, jaką sto pomnika Lsopolda I. w Laeken, o dbyło się w 0o- 


dej soba ETE jeee! 1880 T- |beeności rodziny królewskiój, aroyknięcia Rudolfa 


rządka dziennym, sapewne przejdzie o wiele ła- i ciała dyplomatyeznego. 


p... RÓ 
Mursa. — Wiedoż 22-go lipea 8 gsês Ż0 m 
aalo, Z tego zęby a poł. Ręnte papierowa 73—. — Bonis erobre 


nawet pozornie przyjąć na kraj WŚ dopuszcza tarystów do zwiedzenia Lodowego, Baranich 
Rogów itd. Jedynie dozwolone przejście do Szmeksu 
przez Polski Grzebień. 


w której sejm na koszta| —- Napad rozbójniczy spełniony został przed paru 
ntów pod kolej mającą się budo- dniami w Ołomuńcu. Niewyśledzony dotychczas zło- 
lon zł., a na koszta zmiany czyńca włamał się nocą do sklepu handlarza owoców 
J. Gartnera i pozbawiwszy go przytomności kilkoma 


Obok ustawy komisya wnosi rozolucyę wzywa- uderzeniami w głowę zrabował z kasy okolo 4,000 
jaca rząd, aby w komisyi zamieścił warunki: że|złr. gotówką. _ fokal strrelcokief w WI 
naczelny zarząd będzie miał siedzibę w Galicyi 5 zę W trzecim dniu groon a cis pa iej w Jio- 
a język polski będzie urzędowym w administracyi | dniu pomimo niezwykłego npt" RL DRE naci: 
kolei. Dalej rząd ma sobie zastrzedz wpływ najszy niż w niedzielę i w poniedziałek. O godzinie 1 
układanie taryfy przewozu osób i towarów. w południe było Śniadanie u arcyksięcia: Karola 

Ta druga część rezolucyi słusznie należy do Ludwika, na które zaproszeni byli: burmistrz Dr 
zastrzeżeń pozostawionych rządowi; ale pierwsza | Newald, wiceburmistrz Dr Lederer, członkowie ko- 
część zdaje się właściwsze miejsce znalazłaby w mitetu centralnego Dr. Kopp, br. Wilczek, Mikołaj 
samej ustawie. Rząd może stosować się do rezo- Dumba, radca miejski Wiener, Hefele, Maresz, ma- 
lucyi lub nie, a w takim razie my za nasze pie- | larz Aigner, następnie reprezentanci obcych depntacyj 
niądze otworzymy nową drogę germanizacyi kraju strzeleckich, między którymi znajdowsł się deputowa- 
przez zarządy kolejowe i zamkniemy naszym ro-|ny do Rady państwa Dr Weigel z Krakowa oraz Dr 
dakom miejsca służbowe na rzecz protegowanych | Wexler pułkownik korpusu strzelców i in:ynier Kriegl 
cudzoziemców. Toteż należałoby zamieścić w usta- |% Czerniowiec. Zaproszeni na wyrażne żądanie Arcy- 
wie, że sejm w takim tylko razie udzieli tych księcia stawili się wszyscy W zwykłym kostiumie 
1,100.000 złr. na budowę kolei, jeżeli budujący strzeleckim. Po zupie powstał Arcyksiąże Karol Lu- 
przyjmą warunek ustanowienia zarządów central- dwik i wzniósł następujący toast: „Z szczerą rado- 
nych w kraju i zobowiążą się wprowadzić język |ścią wznoszę kielich, aby wypić zdrowie członków 
polski jako urzędowy kolei w 3 lata po ukończonej | austryackiego związku strzeleckiego. Wyrażam pe- 
budowie. Podczas budowy cudzoziemska komisya | wną etuchę, że ten nowy związek umacniać będzie 
może nie będzie mogła obejść się bez obcego ję- | patryctyzm austryacki i staro-austryacką wierność dla 
zyka w administracyi, ale po zbudowaniu w 3 Cesarza.“ Na ten toast odpowiedział Dr Kopp. wzno- 
lata sprawa będzie już możebną. Tylko postawie- |5z40 zdrowie Arcyksięcia. O godzinie 2 zakończyło 
niem takiego warunku w ustawie można na praw- się śniadanie i całe towarzystwo wezwane przez Arcy- 
dę osiągnąć pożądany skutek. księcia udało się do sąsiedniego pokoju na cygara. Tam 

i : rozmawiał Arcyksiążę z reprezentantami Tyrolu, Dal- 

= : = |macyi, Włoch i A Z EE EN 
z s węgierskich rozmawiał Arcyksiążę po węgiersku, z re- 
Kronika miejscowa i zagr aniezna aan z Zary, Bpalato. i ay po włosku. 
Szczególnie długo rozmawiał Arcyksiążę -z eputowa- 

Kraków 22 lipos. nym do Rady RARE Drem Weiglem, który tłoma- 

O. Henryk Jackowski T. J., mianowany został | czył symbole, jakie nieśli deputowani z Krakowa pod- 
d. 18 t. m. rektorem jezuickiego kolegium w Kra- |cz*8 pochodu strzelców. Dwaj inni reprezentanci Kra- 
kowie, na miejsce O. Horzaka, który przeznaczony kowa p. John, b. król kurkowy i p. Zarzycki sekre- 
jest na nauczyciela szkół w konwikcie tarnopolskim, | tarz Krakowskiego Towarzystwa strzeleckiego, zapro- 

—- P. Ajdukiewicz pracuje obecnie nad dwoma por- |szeni byli nazajutrz i przyniosą z sobą buławę mar- 
tretami księżny Waleryi Windischgrätz i hrabiny Ste- szałkowską i darowanego przez króla Zygmanta bra- 
fanowej Zamoyskiej. Utalentowany artysta zamierza | 6twu Kurkowemu srebrnego kurka. O godzinie 4 go- 
wziąć udział w wielkich manewrach cesarskich pod | żegnał Arcyksiążę swoich gości. 

Przemyślem, aby następnie główne ich momenta uwie-| — Czworaczki w tych dniach przyszły na Świat 
cznić na płótnie. w Wiedniu: trzy dziewczynki i chłopiec. Wszystkie 

-— W sobotę przedstawioną będzie na tutejszej sce- | Są zdrowe. Matka ich Kroatka rodem, w przejeżdzie 
nie na benefis p Sobiesława nowa oryginalna koms- tylko zatrzymała się w Wiedniu. 
dya: Kochać i kochać. — Na Wystawie rolniczo -przemysłowej , urządzo- 

— W dniu 22 lipca b. r. otrzymali stopień do- nej w Bydgoszczy, budził niemałe zajęcie oddział za- 
ktora praw na Uniwersytecie Jagiellońskim, Joachim | bytków przedhistorycznych , znalesionych przeważnie 
Binder, rodem z Rzeszowa, i Herman Brummer', ro-|w okolicy tego miasta. P. Albin Kohn wydał rozpra- 
dem z Szered na Węgrzech. wę opisującą owe wykopaliska, której tytuł: Die 

— Zakopane 19 lipca. Archäologie auf der Gewerbe-Ausstellung zu Brom 

Wielkie upały dokuczające obecnie , szczególnie | berg. (Bromberg u F. Fischera, 8° str. 54). Te wy- 
w miastach, spowodowały w ostatnich dniach znaczny stawy prowincyonalne są przygotowaniem do wiel- 
napływ gości do tutejszego ustronia. Księga gości, |kiej expozycyi zabytków archsologicznych i antropo- 
znajdująca się w kasynie Towarzystwa Tatrzańskie- |logicznych, która d. 5 sierpnia b. r. otwartą zostanie 
gó, zawiera 302 osób, które b. r. mimo zawalonego | w Berlinie. 
wostu między Szafarami a Białym Danajeem, zdoła-| — Sarajewo dnia 17 lipea. 
ły, dzięki posusze niezwykłej o tej porze, dotrzeć dol W Nrze 156 Czdsu wyczytałem korespondencyę 
Zakopanego. Gdyby bowiem ulewne deszcze kilka dni|z Sarajewa datowaną z d. 28 czerwca b. r. która 
potrwały, komuniiacya między Nowym Targiem a Za- nietylko zadziwiła mnie opisem 'mojej osoby, ale 
kopanem zupełnie byłaby przerwaną. W celu ustalenia |jeszcze więcej ubodła nierozwagą, czy złą wolą ko- 
należytej komunikacyi, nie się prawie na Podhalu Ta- respondenta, który słysząc coš 0 chorobie Dra [B. 
trzańskiem nie dzieje. Górałe nie mają ochoty do po-|skazał go na utratę rozumu, a temsamem mógł czło- 
prawienia dróg, a z innej strony — mxzęduwej — od- wieka zupełnie zdrowego pozbawić chleba w kraju, 
zywają się do nich: „droga ta dla was górali wy- w którym żyje, a w którym dziennik wasz jest wszech- 
starcza, a jeśli panowie do Zakopanego chcą przy- |stronnie czytanym. Dr B. chociaż tylko pierwszą 
jeżdżać, to niechaj sobie sami drogę budują“. Górale |zgłoską naznaczony, należy do tych niewielu lekarzy, 
płacą dosyé znaczne podatki za 2-3-miesięczny pobyt | którzy opuszczają swój kraj rodzinny aby zająć Bta- 
gości, w miarę zatem wiąkszego napływu gości i do-|nowisko w Bośni, a więc jeżeli nie wszyscy czytel- 
chód rządowy byiby więkazy, a stanie się to przede- |nicy to przynajmniej okolica wiedząca o wyjeżdzie 
wszystkiem wtenczas, kiedy ustawa drogowa gminna Dra B. do Bośni, dowie się z korespondencyi w kro- 
z całą energią będzie wykonywaną. Już to co do|nice waszej zamieszezonej, że tenże stracił zmysły, 
energii, pod tym względem wiele byłoby do powie- chociażby czasowo, i jako taki powracając do kraju, 
dzenia. Od 10 dni — a niedaleko stad od Nowego|rzeczywiście podług słów korespondenta, może się 
Targu — most przy drodze, wiodącej do Małołąki, | stać ciężarem familii. Jasno więc szanowna Redakcya 
zawalony, droga w samem ognisku Zakopanego około | pozna, jak łatwo możną każdemu a szczególniej le- 
Staszeczka jak: najgorsza , w Szaflarach wielkie wy-|karzowi, kilkoma słowami żle poinformowanego ko- 
boje, nie mówiąc juź nio o tylokrotnie opisywanych | respondenta zrujnować całą przyszłość. Dla tego zna- 
drogach na Głodówce, w Hurkotnem. Wobec tego|jąc zacny cel szanownej Redakcyi upraszam jako 
tradnó jest stanowisko Towarzystwa Tatrzańskiego, | lekarz ordynujący Dra B. o umieszczenie następnych 
które jako towarzystwo górskie, powinno myśleć |słów: 
o naprawianin i torowaniu nowych ścieżek w Fa-| Dr B. z natury słabowity, odbywszy, że tak po- 
trach, o budowaniu tamże schronisk. Węgierskie Fo- | wiem jednym tchem podróż z Krakowa do Sarajewa, 
wurzystwo karpackie jest w korzystniejszem położe- |chcąc się udać na miejsce lekarza powiatowego 
niu, bo ma oparcie o zakład zdrojowy Szmeks (3zcza-|w Rogaticy, przy upałach jakie wówczas panowały, 
wy Sławkowskie), z którego mały pobiera procent | zasłabł na zapalenie opon mózgowych, z czego Wy- 
a nadto nie potrzebuje Bię zupełnie troszczyć o|leczywszy się, nie z niezdolności do zajęcia posady 
stworzenie punktu zbornego, jakiego dostarczyć mo- |ale z własnej chęci opuścił kraj, którego klimat dla 
że zakład większy, zawierający dużą salę na zabawy | jego zdrowia zdawał się być nieodpowiednim. Co się 
i koncerta. Aby utworzyć takie oguisko, potrzeba na- |tyczy funduszów, to także korespondent był żle poin- 
tnralnić znaczniejszych funduszów. Kasyno, któreby |formowany, gdyż Dr B ani do korespondenta ani do 
tej potrzebie zaradziło, ma kosztować około 8300 zir, | kogobądź innego, o nie się nie udawał. 
Niema się czemu dziwić, że prawdopodobnie dvpie-| W nadziei, że szanowna Redakcya zechce tych 
ro w r. 1882 stanie kasyno Towarz. Tatrzańskiego, | kilka słów umieścić w obronie człowieka, któremu 
którego gotówka obecnie wynosi około 5060 złr. |lekkomyślność lub złe poinformowanie korespondenta 
Z drugiej znowu strony nie można pomijać chociażby |nietylko przyszłość, ale i zdrowie zrujnować może 
tylko koniecznych robót w Tatrach. W b. r. popra- |piszę się i t. d. 7 i 
wilo Towarzystwo Tatrzańskie ścieżkę koło Zawratu, Dr J. Konarzewski. 
Buczynowych Turni, przekopało zawaloną Ścieżkę fizyk m. Sarajewa. 
w Ńwistówesa (w dolinie Pięciustawów), z« Bramką,| Meaćr Letal. We czwartek dnia 22go lipca: 
w Kondratowaj, wykopało pod Zmarzłym stawem | Rozpocznie komedya w 2 aktach przez L. Madejskie- 


odpiera zarzuty p. Zyblikiewiexa, jakoby szpitale 
budowały się x funduszów krajowych, kiedy one 
mają i swoje prywstne majątki. Wydział kreje- 
wy wykonywa uchwałę Sajmu eo do swinięcia 
owych filij, usnwająe według możności chorych. 
Zresstą o owej niesubordynaeyi nie przytoczono 
pewnych faktów. 

Po krótkich sprostowsniach faktów przez pp. 
Chrzanowskiego, Zyblikiewieza i Hossarde, za- 
biora głos sprawozdawea p. Wernieki, oświed- 
enająe, że na osobiste wycieczki referenta szpi- 
talnego odpowiadać nie będzie, lees wystąpi w o- 
bronie niektórych zdań przez komisyę objawio- 
nyeh. i podnosi, że w Kulparkowie dałoby się 
wiele jesseze usterek usunąć, wiele ulepszeń sa- 
prowadzić. Oświadeza gprawozdawes, że nietylko 
szefa departamentu szpitalnego, ale i dyrektora 
zakładu kulparkowskiego czyni komisya odpo- 
wiedzialnym za nieodpowiednie kierownietwo za- 
kładem i opiera się wtem na zeznaniach pryma- 
ryuszów, mianowiele eo do niewłaściwego posto- 

| powania jego z chorymi, jsk naprzykład zamy- 
j kanio ich w separatkach itp. „Co do żyezenia 
à komisyi, aby w kierawnietwie szpitala oblaka- 
nyeh widać było ezynng rękę administratora”, 
miała komisya na myśli okoliezności, iż należy 
nie tylko storowne polssenia wydawać, ala nadto 
ezuwać, aby rozporządzenia te były śelśle wyko- 
nywane, eo się dotyehezas nie działo. 

Kończy sprawosdawea oświadezeniem, że refe- 
rent szpitalny za nadto dużo przesiadnje w biu- 
rze, zamiast nadzorować podwładnych. 

Przy głosowaniu przyjęto wniosek p. Chrxa- 
nowskiego. 

Ostateezny wniosek przyjęcia do wiadomości 
potas Wydziału kajoycea. przyjęto bez dy- 
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yi. 
. Na tem zakońezono posiedzenie o godzinie 4ej 
min. 85 po poładniu. 


'- KORESPONDENCYA „CZASU” 


Lwów 21 lipea. 


Dxisiejszo posiedzenie sejmu niemal w całości 
było rekryminacyą przeciw Wydziałowi krajowe- 
mu, ale zakończyło się zupełnem zwycięstwem 
z Wydziału. 

i Najdłużej bo prawie 4 godsiny obrad zajęła 
| petycya kilku defraudantów majątku gminnego 
w Czarnym Dunsjen, których nadużycia wykrył 
Wydział krajowy i skazał ich na poniesienie ko- 
stów komisyi spowodowanej ich postępowaniem. 
Kossta te były bardzo znaczna bo wyniosły 3800 
słr. Wprawdzie to eo cchrenione zostało od za- 
głady, było znacznie większej wartości, zawsze 
jednak wydawało się dla wielu rzeczą właściwą 
wytknąć Wydsiałowi krajowemu potrrebę zwra- 
enia baezniejszej uwagi, aby delegaci wysyłani 
za skontrom kas i za kontrolą czynności gmin, 
pozostawali na komisyach tylko òzas niezbędnie 
potrzebny, i żeby koszta były jak najbardziej 
a: skromne. Komisya petyeyjna poszła jednak o 
£ wiele dalej, gdyż postawiła wniosek przejęcia na 
rsecz kreja kosztów komisyi. Do wniosku tego 
komisya doszła x chęci wykazania nieprawidło- 
wego postepowania urzędników wysłanych na ko- 

mieye, Isha jednak nie poszła za zdaniem swej 
A komaisyi, ale znaczną i to bardzo znaezną większo- 
i beig przeszła do porządku dzienuego nad wnioska- 
mi komisył. 

Drugą większą dyskusyę wywołało również spra- 
wosdania komisyi lustracyjnej w dziale szpital- 
nym Sprawozdawea tego dzisłu poseł Dr Wer- 
nieki, poczynił referentowi spraw szpitalnych li- 
i ezne zrrznty, s x tych nisktóre były już stawiane 
Í przez komisgę badżotową, w 6zęśei zawot przy- 
8 znane przex referenta sa słuszne i Wydział kra- 
E jowy słożył już oświadezenie, że zamie:za zasto- 


IL DZNNWA Lyn 


ba a ód "Air; 


sowsć się do proponowanych oszezędności. 

Sprawozdanie ogólze komisyi lustracyjnej koń- 
exyło się wnicskiem: Sejm przyjmujć epraw ozda- 
nie do wiadomości. Sprawozdanie o szpitalach nie 
miało oddzielnego wniosku; tylko w ostataim u- 
stopio, komisya lustracyjna wyraziła życzenie, aby 
w kierownictwie szpitali widoezniej ezuć się da- 
wała ręka czynna administratora, któryby ©zuwał 
aby wydawane przes Wysoki Sejm polecenia jak 
najściślej były wykonywane. 

Przeciw tomu życzeniu postawił poseł Chrza- 
zowski wniosek, że Sejm wyrażonego tu życzenia 
nie przyjiauje do wiadomośsi. Sejm istotnie wnio- 
sok ten uchwalił, a tem szmem usna? działalność 
pożytoszną r: farsnta szpitalnego. Kwestya ta zdaje 
się była ostatnim atakiem tegorocznym na Wy- 
dsisł krajowy i na sersąd szpitali, to już ehyba 
budźst na r. 1881 nie powisienby dustarszać ma- 
teryału do powtórzenia raz jeszoze podobnej dy- 
skusyi. Sprawa ta miała xaraxem ciekawą stronę 
farmalng. Ksmisya lustrzeyjna przy sprawozdaniu 
o szpitalach nie stawiała żaduego specyalnego wnio- 
sku, a p. Chrzanowski chege Gać wyraz niezgodności 
u uapatrywaniem kowisyi, postawił wniossk, ġe 
Sejm nie przyjmuje do wiadomaośsi powaego u- 


sie trzeba, że ejm zdoła zakończyć swe prace 8:85, -- Honte złota 88:05, — besp u a. 205 
ki JA jesiośe tygodniu. ź p 18250, -= Akoyo Banku Narodowege 884— = 
Dzienniki wiedeńskie zapowiadały na lipiee ręka z ik GR Se LOEĆyB m 55 : 
zjazd federalistów w Wiedniu, o erem nikt nie 81:50. = Le sapo oka 8 A SA weto: 
wiedział, tylko one; teraz też odwołują swe pier- kolei Ks i e? r dka 2 78-50 F e 3 
wotne doniesienie usprawiedliwiająe odwołanie toma, i k le SHa ki TOBA pri kap 
że wielu wybitnych esłonków gaibnetu bawi na sferą e koda rr SE kore ei 
urlopie, oraz, że polsey ezłonkowie komitetu wy- Oki P T e da" gio- $ r 134—, 
konawezego prawiey okazali się zjazdowi nie- ligneyo 1 1850, pałę. koda KE at RR 
przychylnymi, ponieważ nie cheą prosto x sejmu TOR e Ak Mia T o s ane Pk 
joshać na konferencyę i dlatego takowa została | s. r, T Li A) P A 210 T M a 
odroesoną. Zjazdu nie ma, bo być nie miał, a do- ie PAETE = 4 Listy ae ~ 
niesienia o nim, jak i przyezyny odwołania były | ką yt. Ziem. 99-50. a gae 


i są wymysłem. ; 
Sejm. daliakóki został zamknięty; obradują więc Usposobienie giełdy: ciche. 


w Austryi jeszcze tylko sejmy galicyjski i buko- 09.9... 


stepu sprawoxsdanie. Wniosek ton jakikolwiek no-|pod Zawratem jaskinię, k asie ` ; PAŃ A 

i E. ; , | em jaskinię, która w czasie deszczu lub|go: Miodowe miesiąca; nastąpi wodawil w 2 odsło- | wiński. REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYD A 
pda Pl traaiowany jsko Ws.080k samoistny, ney 8. osobom może dsć „przyzwoite schrenienie, kk Adam i a a Poczatek o godzinie wpół do Stąntsanzeiger ogłosił d. 20 b.m. nową ustawę [E AWO 
ok uzaał go za dozwolony regulaminem, |w lasach xakopańskich umieszczono 13 łąweczck|6 kościelną. Ustawa ma datę 14 lipea i sankeyono- Antoni Kłobukowskś. 


a wej i - 5 > N; z smej. 
a znany so swej wybornoj anajomeści reguiami-!dla gości. Nie mówiąc nic, czego dokona Towarsy- eż Dnia 21 lipea pogoda z chmurami, termometr od ` wang zostąła przez cesarza w zamku Mainau, U- 


